
PORTY WYKONAŁY Z NADWYŻKĄ 
STYCZNIOWE ZADANIA

Bieżący rok nasze porty rozpoczęły bardzo po­
myślnie. Styczniowe plany przeładunkowe wykona­
ły wszystkie trzy porty morskie z dużą nadwyżką, 
przeładowując w sumie ponad 2 miliony ton róż­
nych towarów. Port gdański według planu miał 
przeładować 421,3 tys. ton. Ilość tę dokerzy prze­
kroczyli o 75,2 tys. ton, realizując tym samym 
plan miesięczny w 117,8 proc. Przeładowali oni 
m. in. 150,6 tys. ton drobnicy, 32 tys. ton drewna 
oraz 74,8 tys. ton zboża.

Na zdjęciu: statek bandery indyjskiej „Indian 
Industry” zabiera z portu gdańskiego około 2 ty­
siące ton drobnicy. Są to m. in. urządzenia prze­
mysłowe eksportowane przez Polskę i Czechosło­
wację. Załadunek odbywa się od strony lądu 
i wody. CAF — fot. Kosycatz

W LONDYNIE GORĄCZKOWE KONSULTACJE 

— NA CYPRZE KRWAWE STARCIA

Rząd Cypru odrzucił
anglo-Łinerykańskie propozycje
inierwencjji wojsk NATO
LONDYN (PAP). Rząd Cy 

pru odrzucił żądania państw 
NATO w sprawie rozloko­
wania na terytorium Repu­
bliki sił zbrojnych bloku 
atlantyckiego. W środę wie 
czorem rząd cypryjski opu­
blikował tekst odpowiedzi 
na propozycje rządów W. 
Brytanii i Stanów Zjedno­
czonych dotyczące interwen 
cji NATO na wyspie oraz 
utworzenia w Londynie tzw 
Komitetu Międzyrządowego.

Propozycja rządów W. Bryta 
ni i USA — podkreśla odpo­
wiedź rządu Cypru — nie rao-

WSKUTEK PRZECIEKU 
WODY DO ŁADOWNI

KONFERENCJA PRASOWĄ W MOSKWIE

Uczeni.radzieccy mogą wysłać
żywy organizm w Kosmos 
na kafdą wysokość
MOSKWA (PAP). Prezes Aka 

demii Nauk ZSKK, M. K1EŁ- 
V V SZ otworzył w czwartek 
W Moskwie konferencję praso­
wą, podczas której uczeni ra­
dzieccy omówili program i cel 
nowego eksperymentu nauko­
wego w Kosmosie.

Zespół typu „Elektron’* po­
może przeprowadzić w jed­
nym programie równoczesne 
obserwacje w różnych punk­
tach Kosmosu całego komplek 
su skomplikowanych proce­
sów fizycznych, które związa-' 
ne są z powstaniem pasów ra 
diacji.

Kiełdysz oświadczył, że ma­
teriały naukowe związane z 
realizacją tego programu bę­
dą szeroko publikowane w pra 
sie. Ze stacji kosmicznych 
„Elektron-l” i „Eiektron-Z" 
napływają bogate informacje 
— zakomunikował członek-ko- 
respondent Akademii Nauk 
ZSKK S. Wiernow. j

Przeprowadzone dotychczas 
badania wykazały — kontynuo* | 
wał uczony — że w momencie 
gdy Ziemia natrafia na stru­
mienie promieniowania korpli- 
skularnego emitowanego przez 
Słońce, tj. gdy występują na 
Ziemi burze magnetyczne i zo­
rze polarne, zachodzą silne 
zmiany w zewnętrznym pasie 
radiacji Ziemi. Oznacza to, że 
właśnie w tym czasie zaczyna 
pracować „okołoziemski akce­
lerator kosmiczny”.

* * *

MOSKWA (PAP). Fakt, źc po 
dłuższej przerwie, wybitni spe­
cjaliści do spraw opanowania 
przestrzeni kosmicznej ponow­
nie zaspokajają ciekawość 
przedstawicieli, prasy — pisze 
w sprawozdaniu z konferencji 
prasowej w Moskwie korespon 
dent PAP red. MAJTCZAK — 
Jest szeroko komentowany W 
moskiewskich kolach dzienni­
karskich. Utrzymuje się, że na u 
ka i technika radziecka wkro­
czyły w nowy etap arcycieka- 
wych eksperymentów kostnica 
nych, których świadkami będzie 
my w najbliższym czasie. W 
świecie dziennikarskim Moskwy

jjanuje przekonanie, iż człowiek 
W radzieckim statku kosmicz­
nym wzbije się wkrótce na je 
szcze większą wysokość aniżeli 
dotychczas.

Podczas konferencji zapyta­
łem, na jaltą wysokość mogli­
by uczeni radzieccy wysiać 
obecnie żywy organizm w stat 
ku kosmicznym.

Prezes Akademii Nauk ZSRR 
prof. Kiełdysz odpowiedział:

— W zasadzie, możemy wy­
słać organizm żywy na aowol 
ną wysokość. Eksperyment taki 
wymaga jednak stworzenia wy 
sokiego stopnia bezpieczeń­
stwa dla wysłanego organizmu. 
Człowiek, który poleci na taką 
wysokość musi bez szkody po 
wrócić na Ziemię.

Statek „Bydgoszcz“
przerwał rejs
do Anglii
Statek Polskiej Żeglugi Mor­

skiej, „Bydgoszcz”, znajdując 
się \ir drodze do Afryki zachód 
niej, musiał przerwać rejs i 
zawinąć do partu francuskiego 
Le Havre. Przyczyną było prze 
dostanie się do jednej z ładow­
ni statku wody, która zamo­
czyła ładunek. Do pomocy wea 
wano straż portową, która czu­
wa nad statkiem. Specjalna 
komisja bada obecnie przyczy­
ny przedostania się wody do 
ładowna.

Po ustaleniu przyczyny I usu­
nięciu skutków awarii, statek 
będzie kontynuował rejs do za­
chodniej Afryki.
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Niewypał rozszarpał
tłwóch chłopców
OPOLE (PAP). We wsi Rat- 

nowice w pow. Nysa 19-let- 
ni Ludwik Zaczyk i 10-letni 
Zbigniew Poręba znaleźli nie 
wypał i zaczęli się nim ba 
wić. W trakcie manipulowa­
nia nastąpił wybuch. Obaj 
chłopcy zostali rozszarpani. 
Eksplozja była tak silna, że 
zniszczyła stodołę (w której 
bawili się chłopcy) oraz znaj­
dujące się w niej maszyny 
rolnicze.

|Y E! K3 ES El E3 ED
IĘSE i A Olimpijskie

Polscy hokeiści przegrali z Japonia.
Jedynym poważniejszym ; występem polskim byl 

wczoraj w Innsbrucku mecz naszych hokeistów z Ja­
ponią. Niestety po kolejnych zwycięstwach Polacy prze 
grali w czwartek swój pierwszy mecz w grupie „B”.

Iwamoto w 51

że być przyjęta. Władze Cypru 
wymieniają m. in. następujące 
przyczyny odrzucenia planów 
brytyjsko - amerykańskich: pro 
pozycje dwóch krajów nie o- 
kreślają zadań oraz statusu sil 
interwencyjnych i sprawę tę 
proponuje się omówić dopiero 
w późniejszym stadium, naj­
prawdopodobniej po rozlokowa­
niu sił zbrojhycb na Cyprze; 
przewiduje się, ,iż dowódca tych 
sił zbrojnych otrzymywać bę­
dzie instrukcje polityczne od 
Komitetu Międzyrządowego, któ 
ry będzie miał swą siedzibę w 
Londynie i w którym rząd Cy 
pru nie będzie reprezentowany; 
propozycje anglo - amerykań­
skie wychodzą ż założenia, ii 
siły interwencyjne nie będą 
podporządkowane Radzik Bez­
pieczeństwa ONZ.

V/ dalszym ciągu odpo­
wiedź rządu Cypru stwier­
dza, iż konieczne jest, aby 
wszelkie siły jakie zamierza 
się rozlokować na Cyprze 
znajdowały się pod kontro­
lą Rady Bezpieczeństwa.

* * *

-LONDYN (PAP). W czwartek 
po południu doszło do nowych 
krwawych starć na Cyprze, W 
których zginęło dwóch Greków 
cypryjskich, a 5 zostało ran­
nych, jeden bardzo ciężko.

Jednocześnie w Londynie to­
czą się nadal gorączkowe kon­
sultacje w celu ustalenia, czy 
prezydent Makarios zgodziłby 
się ewentualnie na to, by pro­
ponowane siły międzynarodowo 
zamiast podlegać kontroli Ra­
dy Bezpieczeństwa, jak tego do 
maga się rząd cypryjski, skła­
dały jej jedynie „sprawozda­
nia” ze swej działalności.
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Polsko-chińska; 
umowa handlowa
PEKIN (PAP). W wyniku 

rokowań handlowych, któ­
re przebiegały w atmosfe­
rze przyjaźni i wzajemnego 
zrozumienia, 5 bm. podpi­
sane zostało w Pekinie po­
rozumienie między rządami 
Polskiej Rzeczypospolitej Lu 
dowej i Chińskiej Republi­
ki Ludowej o obrocie towa­
rowym i płatnościach na 
1964 rok. Porozumienie prze 
widuje wzrost obrotów to­
warowych w 1964 roku w 
porównaniu z rokiem ubie­
głym.

Eksport polski do Chińskiej 
Republiki Ludowej obejmować 
będzie m. in. samochody, obra­
biarki i inne maszyny, wyro­
by walcowane, towary tekstyl­
ne i chemiczne oraz nasiona 
buraka cukrowego. Polska bę­
dzie importować z Chińskiej 
Republiki Ludowej rudy i me­
tale kolorowe, minerały, pro­
dukty pochodzenia zwierzęce­
go, towary tekstylne, żywno­
ściowe, wyroby przemysłu lek­
kiego, metalowego itp.

—«—

Pierwsza polska
lokomotywa spalinowa
o mocy 800 KM

KRAKÓW (PAP). — 
W Chrzanowskiej Fabry­
ce Lokomotyw wyprodu­
kowano pierwszą polską 
lokomotywę spalinową o 
mocy 800 KM, od daw­
na oczekiwaną przez na­
sze kolejnictwo.

Now7a lokomotywa u- 
kończyła już z pomyśl­
nym wynikiem próby 1 
w najbliższych dniach 
przekazana zostanie PKP. 
Lokomotywa 800-konna 
będzie mogła prowadzić 
lżejsze pociągi towaro­
we i osobowe.

• WIEDEŃ (PAP). Austriac­
ka. agencja prasowa „Kath- 
press” donosi z Frankfurtu 
ii/Menem, że tamtejsza organi­
zacja wychowawców katolic­
kich „Die katholische Erzieher­
gemeinschaft”, wystąpiła do 
miejskich władz szkolnych z 
wnioskiem, by toczący się o- 
becnie we Frankfurcie proces 
oświęcimski stał się przedmio­
tem wykładów w szkołach.

Delegacja polska
weźmie udział
w światowej konferencji 
młodzieży i
WARSZAWA (PAP). Przedy­

skutowaniu najbardziej żywot­
nych iU'ob!emóvv młodego po­
kolenia, jakim są: pokój, roz­
brojenie oraz niezależność na­
rodowa, poświęcona będzie 
światowa konferencja młodzie­
ży i studentów, która obrado­
wać będzie we Florencji w 
dniach od 26 lutego do 1 mar­
ca br.

Do Florencji uda się dele­
gacja polskich organizacji mło­
dzieżowych. Przedstawicielom 
młodzieży naszego kraju mię­
dzynarodowy komitet zapropo­
nował przygotowanie referatu 
(jednego z czterech, jakie wy­
głoszone zostaną na plenarnej 
sesji).
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Wywiad z wiceprzewodniczącym CRZZ J. Kulesza

Sesje KSR świadczą
o dużym poczuciu 
odpowiedzialności załóg 
za rozwój przedsiębiorstw
WARSZAWA (PAP), 

zakładach przemysłowych 
dobiegają końca konferen­
cje samorządu robotniczego, 
które omawiają sytuację 
gospod ar czą przed siębior stw 
oraz ustalają ich plany 
t e ch ni c zno - eko n om i czne m a 
r. 1964. Wiceprzewodniczą­
cy CRZZ Józef Kulesza u- 
dziełił przed stawicie! own 
PAP red. Zbigniewowi Bo­
nieckiemu wywiadu o prze­
biegu tych sesji oraz o głów 
nych problemach, jakie sto­
ją przed samorządem robot 
niczym w roku bieżącym.

Wykonanie zadań gospodar­
czych określonych wskaźnika­
mi NPG na ten rok — mówi 
J. KULESZA — wymaga mo 
hilizacji sil i środków we wszy 
stkich dziedzinach naszej gos­
podarki, w każdej branży, w 
każdym zakładzie ł wydziale 
produkcyjnym. Dlatego tea 
właściwe przygotowanie, usta­
lenie i zabezpieczenie realiza­
cji planów przedsiębiorstw we

■yj wszystkich wskaźnikach ekono 
miczno - technicznych ma de 
cydujące znaczenie dla dalsze­
go rozwoju naszej ekonomiki. 
Od przebiegu obecnych sesji 
KSR zależy organizatorskie za 
pewnienie świadomego udziału 
całych załóg w aktywnym po­
szukiwaniu rezerw oraz w twór 
czym rozwijaniu inicjatywy na 
rzecz pełnego wykonania l 
przekroczenia zadań plano­
wych.

W toku przygotowań w za­
kładach samorządy zwróciły 
szczególną uwagę na niedociąg 
nięcia i „wąskie gardła”, ja­
kie ujawniły się w roku ubieg 
lym. W tym celu wykorzystano 
wyniki spolecznyćh kontroli 
gospodarki materiałowej, spo­
łecznych przeglądów stanowisk 
pracy oraz analizy zatrudnię-
# Dokończenie na str. 2

M- Naszkowski:

PROF. HEYDE
STANIE PRZED SĄDEM

1S bm.
początek procesu
arcymordercy
hitlerowskiego
BONN (PAP). Przed są­

dem przysięgłych w Lim- 
burgu (NRF) rozpocznie się 
18 bm. rozprawa przeciw ar- 
cymordercy hitlerowskiemu 
w „białym fartuchu”, prof, 
dr Wernerowi Heyde, głów 
nemu oskarżonemu w pro­
cesie o zgładzenie około 
100.000 chorych, dzieci i 
więźniów obozów koncen­
tracyjnych. Heyde kierował 
na terenie Niemiec akcją 
eutanazji, ukrytą pod kryp 
tonimem „T-4”, przy po­
mocy której pod pozorem 
„litości”, reżim hitlerowski 
„wprawiał” się w masowym 
mordowaniu, zanim jeszcze 
na "większą skalę, proceder 
len kontynuował .na oku- 
r owa wch terytoriach.

Polscy dziennikarze sportowi, 
akredytowani przy IX Zimo­
wych Igrzyskach Olimpijskich 
w Innsbrucku, zaprotestowali 
w czwartek 6 bm. przeciwko 
wykorzystywaniu oficjalnej
placówki olimpijskiej, biura 
prasowego — do kolportażu 
przez odwetowców zachoduio- 
niemieckich rewizjonistycznych 
map. Oto komitet organizacyj­
no przekazuje akredytowanym 
dziennikarzom różnego rodza­
ju drobne upominki od róż­
nych firm. Mają one charak­
ter typowo reklamowy. Jedna 
z firm zachodnioniemieckich 
podarowała nowo wydany at­
las samochodowy, zawierający 
mapy wszystkich krajów Euro 
py. W tym atlasie granice Pol 
ski oznaczone zostały według 
stanu z 1939 r. i określały na­
sze ziemie zachodnie jako znaj 
dujące się „pod tymczasowym 
zarządem polskim”. Podobnie 
było napisane przy terenach 
dawnych Prus Wschodnich znaj 
dujących się obecnie w grani­
cach ZSRR. Do protestu Po­
laków przyłączyli się dzienni­
karze ZSRR i Czechosłowacji 
i wszyscy oni nie przyjęli oczy 
wiście „podarunków”.

HOKEJ
W pierwszym czwartkowym 

meczu hokejowym grupy „B” 
Jugosławia pokonała AVęgry 4:3 
12:2. 1:0, 1:0). W drugim spot­
kaniu Austria wygrała z Wło­
chami 5:3 (1:1, 1:1, 3:1).

Hokejowa reprezentacja Pol­
ski nie jest jednak zespołem, 
w który można wierzyć. Po do 
brym meczu z Włochami Pola­
cy przegrali z Japonią 3:4 (0:0, 
1:1, 2:3). Mecz rozegrany w ha 
li targowej oglądało 2 tys. wi­
dzów. Bramki dla zespołu pol­
skiego zdobyli: Kilanowicz w
23 min. oraz Fonfara w 53 j 3 
min. Strzelcami bramek dla Ja 
ponii byli: Salo w 31 min. 58 i

• WASZYNGTON (PAP). — 
Agencja ÜPI donosi, że sekre­
tarz stanu Rusk przemawiał W 
środę na otwarciu sesji amery­
kańskiej unii międzyparlamen­
tarnej z udziałem przedstawi­
cieli Stanów Zjednoczonych 
Kanady i szeregu państw Ame 
ryki Łacińskiej. Jak wynika z 
relacji UPI, Rusk zajął nieprze 
jednane stanowisko wobec 

i Kuby',

59 min. oraz 
min.

Tak więc nasza narodowa aru 
żyna, wyspecjalizowała się już 
w sprawianiu nam przykrych 
niespodzianek. Nie można po­
wiedzieć, że Polacy nie walczy 
li, że grali mało ambitnie. Sta 
rali się jak najlepiej. Cóż jed­
nak z tego, kiedy z myśleniem 
przy grze jest u polskich hokei 
stów nie najlepiej. Dali oni so­
bie narzucić żywiołowy styl 
gry przeciwnika, i to zadecy­
dowało o wyniku. W dodatku 
w końcowych minutach spotka­
nia, kiedy polska drużyna pro­
wadziła już 3:1, obrońcy kato­
wickiego Górnika Sitko i Skór 
ski robili tak kardynalne błę­
dy, że Japończykom nie pozo­
stało nic innego jak strzelać 
bramki.

Mimo porażki zespół polski 
zajmuje nadal pierwsze miej­
sce wtabeli 8 pkt, wyprzedza­
jąc drużyny Austrii, Jugosła- 
wi i Japonii (wszystkie po 1 
pkt).

ŁYŻWIARSTWO
FIGUROWE

Złoty medal w jeżdzie figu­
rowej mężczyzn zdobył Man­
fred SCHNELLDORFER (Niem­
cy), srebrny medal Alain Cal- 
mat (Francja), brązowy — 
Scott Allen (USA), a 4 miej­
sce zajął Karol Divin (CSRS).
@ Dokończenie na str. 2
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UDANA PRÓBA

, nana
Polska-Ghana
• AKRA (PAP). W dniu 5 

bm. podpisano w Akrze proto­
kół o wymianie handlowej na 
rok 1961 między Polską a Gha­
ną. Protokół podpisali: z ramie 
nia rządu Ghany minister han 
dlu A. K. Djin, a ze strony 
polskiej, ambasador PRL w 
Akrze Eugeniusz Kulaga.

Protokół przewiduje dalszy 
wzrost wymiany handlow'ej 
między obu krajami. v..

Istnieje sprzyjająca atmosfera
dla owocnej dyskusji 
usd częściowymi krokami rozbrojeniowymi

Rybacy kubańscy
aresztowani na Florydzie
NOWY JORK (PAP). Władze 

stanowe Florydy osadziły 5 
bm. w areszcie 36 rybaków 
kubańskich z zagarniętych 
przez władze federalne USA 
4 kutrów rybackich Kuby.

Rybaków kubańskich oskar­
ża się o to, że rzekomo na­
ruszyli ustawę stanową łowiąc 
ryby na wodach terytorialnych 
u wybrzeży Florydy bez od­
powiedniego zezwolenia

GENEWA JPAP). Przemawia­
jąc na czwartkowym posiedze­
niu Komitetu Rozbrojeniowego 
18 Państw, przewodniczący de­
legacji polskiej, wiceminister 
Naszkowski stwierdził, że mi­
mo istotnych rozbieżności w 
propozycjach przedstawionych 
przez ZSRR ä USA zawierają 
one punkty styczne i to po­
winno stanowić element ułat­
wiający porozumienie.

Należy tu wymienić przede 
wszystkim sprawę zmniejszenia 
budżetów wojskowych oraz 
sprawę redukcji zbrojeń. Zwią 
zek Radziecki podjął już zre­
sztą pewne kroki w tym kie­
runku 1 jest gotów, jak głosi 
memorandum rządu radziec­
kiego z 28 stycznia br., do 
zwiększenia ich zasięgu, jeśli 
mocarstwa zachodnie przeja­
wią podobną gotowość w tym 
kierunku. Stwierdzając dż Pol­
ska przywiązuje dużą wagę 
do konkretnych kroków częś­
ciowych mówca oświadczył:

Jest to szczególnie ważne 
w odniesieniu do rejonów bez­
pośredniej konfrontacji sil 
zbrojnych przeciwstawnych
stron, gdzie niebezpieczeństwo 
wybuchu konfliktu zbrojnego, 
a co za. tym idzie rozpętania 
totalnej wojny atomowej jest 
największe. Takim zapalnym

Pierwszy koncert 
„nianina świetlnego“
POZNAŃ (PAP). Z udziałem 

muzykologów, pedagogów i le­
karzy oraz ludzi gluchonie- 
wyeh odbył się w czwartek w 
doświadczalnym ośrodku umu­
zykalnienie Polskiego Związku 
Głuchych W Poznaniu pierw­
szy koncert eksperymentalnego 
„Pianina świetlnego”, przezna­
czonego do przekazywania mu­
zyki w postaci kolorowego sy- 
siemu świateł.

W dyskusji po koncercie o- 
becni stwierdzili, że jest to pio 
ni orska i udana próba zbliżenia 
głuchych do muzyki, umożliwię 
nia im wyczucia rytmu, pozna 
nia nauki gry, tańca itd.

Silna wichura i zamieć
na Wybrzeżu
Jak nas poinformował 

wczoraj w godzinach wie­
czornych dyżurny synop­
tyk PIHM nad wybrzeże 
napłynęły masy chłodnego 
powietrza od Spitzbergenu 
przez Skandynawię, powo­
dując po poprzednich ciep­
łych dniach znaczne obni­
żenie temperatury do — 8 
stopni w naszym woje­
wództwie, a do —10 i na­
wet —12 w woj. olsztyń­
skim. /

Nad morzem szalał sztorm, 
a na lądzie silne wiatry 
wiejące z kierunków pól- 
noco-zachodnich dochodzi­
ły w porywach do 8, a 
nawet 9 stopni Beauforta.

Ciągle opady śniegu przy 
tym wichrze mogą spowo­
dować utrudnienie w ko­
munikacji drogowej na 
szosach w pasie wybrzeża 
o szerokości do 40 km. Da­
lej, w głębi kraju, spo­
dziewane są raczej spo­
radyczne opady śnieżne.

Dziś na Wybrzeżu będzie 
chłodno, ale wichura osłab­
nie i zmniejszą się opady 
śniegu.

* * *

Panujące wczoraj na Wy 
brzeżu śnieżyce dały się rów 
nież we znaki i kolejarzom, 
przede wszystkim na tere­
nach nadbrzeżnych, od Lq 
borka począwszy poprzez 
Półwysep Helski, trójmiasto, 
d0 Tczewa. Na południe od 
Tczewa panował raczej spo 
kój. O ile na szlakach ko­
lejowych sytuacja nie była 
wczoraj wieczorem groźna, 
o tyle pewne trudności w 
pracy zanotowano w posz­
czególnych węzłach i sta­
cjach. Jak nas poinformował 
dyspozytor okręgowy DOKI*, 
powstawały pewne trudnoś­
ci przy odśnieżaniu zwrot­
nic, jednak nie powodowa­
no to jeszcze w>kszyeh za­
hamowań w ruchu. Pocią­
gi odchodziły z Gdyni je­
dynie z niezbyt wielkimi o- 
późnieniami. (st)

terenem jest, przede wszyst­
kim, Europa środkowa, gdzie 
skoncentrowane są na niewiel­
kim obszarze poważne efekty- 
wy państw NATO i Układu 
Warszawskiego.

Z tego względu od lat pań­
stwa socjalistyczne domagały 
się realizacji kroków zmierza­
jących do złagodzenia napięcia 
militarnego i politycznego w 
Europie środkowej.

W przedłożonym komitetowi 
memorandum ZSRR znajduje 
się bardzo ważna propozycja. 
Dotyczy ona zniszczenia całego 
lotnictwa bombowego. W de­
klaracjach rządu Stanów Zje­
dnoczonych przejawiają się 
myśli na temat zniszczenia 
pewnej ilości przestarzałych 
typów bombowców. Oczywiście 
różnica w podejściu obu stron 
jest widoczna.

„Poszukując w dalszym cią­
gu punktów zbliżenia między 
pozycjami, strona Polska wy­
sunęła ostatnio inicjatywę za­
mrożenia zbrojeń jądrowych w 
Europie centralnej. Propozy­
cja ta zawarta jest w prze­
mówieniu Władysława Gomuł­
ki 7. dnia 28 grudnia 1963 r. 
i znajduje się ona obecnie 
w stadium rozpracowania.

Reasumując — powiedział 
ni zakończenie przewodniczą­
cy delegacji polskiej — wi­
dzimy obecnie hardziej sprzy 
jającą atmosferę dla owoc­
nej dyskusji nad realizacją 
tzw. kroków częściowych, 
jeśli wszystkie delegacje wy­
każą dobrą wolę i konsek­
wencje w dążeniu do osią­
gnięcia prawdziwego odprę­
żenia.

—•—

„Dziecko
Buchenwaldu“
przybędzie do li

BONN (PAP). Stefan Je­
rzy Zweig, który jako dziet 
ko został uratowany od 
śmierci dzidki solidarności 
więźniów w hitlerowskim 
obozie Buchenwald, przy­
będzie z wizytą do NRD. 
Chłopak ten, dziś 23-letni 
mężczyzna, stał się jak wia 
domo, pierwowzorem lite­
rackim bohatera słynnej 
powieści pisarza NRD, Bru­
no Apitza pt. „Nadzy wśród 
wilków”.

® NOWY JORK (PAP). Jak 
podaje agencja UPI z Phnom 
Penh, Kambodża oskarż'la po 
iudn’ov.y Wietnam, iż jego si­
ły zbrojne dokonały we wtóre! 
i śrocę agresywnych wypadów 
z lądu i powietrza przeciwko 
ludności kambodżańskiej. Po 
stronie kambodżańskiej zginęły

"Piątkowa „Prawda” za­
mieściła artykuł pt. „Pi­
racki akt” w związku z 
zawładnięciem przez okrę 
ty marynarki wojennej 
USA na wodach między­
narodowych, w Zatoce 
Meksykańskiej, kubańską 
flotyllą rybacką. Zagar­
nięte statki rybackie 
wraz z załogą zostały 
uprowadzone do baz ma­
rynarki wojennej USA w 
Key West.

Dziennik zapytuje, jak 
długo trwać będzie ta 
samowola?

Prowokacyjny piracki 
wybryk sił marynarki wo 
jennej USA, które depcą 
uznawane przez cały 
świat prawo swobodnego 
połowu ryb na yvodach 
międzynarodowych, nie 
może nie wywołać obu­
rzenia. Poczynania takie 
znajdują się w jaskra­
wej sprzeczności z pra­
wem międzynarodowym, 
z zasadami Karty NZ. 
Tym bardziej więc nale­
ży się dziwić, iż rząd 
Stanów Zjednoczonych 
wziął w opiekę piratów.

Jack Ruby, zabójca 
dom ni eman ego mordercy 
'■rezydenta Kennedy'ego 

k. Oswalda w drodze do 
więzienia nr ponowne 
badania psychiatryczne.

CAF
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© Dokończenie ze str. 1
nia i wydajności pracy, a 
zwłaszcza doświadczenia zdoby 
te w toku realizacji lipcowej 
uchwały Rady Ministrów i 
CRZZ.

Wskaźniki planu były o- 
mawiana wstępnie przez ra 
dy robotnicze z udziałem 
przedstawić'eli organizacji 
technicznych i młodzieżo­
wych, a następnie przekazy 
wane do zaopiniowania 
czasowo powoływanym ko­
misjom problemowym.

— Na jakie sprawy sa 
morzą-i robotniczy i zwiąsi 
ki zawodowe zwracają o- 
b eonie szczególną uwa­
gę?
— Główne starania sku­

piają się wokół zapewnienia 
wzrostu wydajności, oszczęd 
nej gcisood’arki surowcami. 
materiałam1, paliwem i 
energia, uaktualnienia norm 
zużycia materiałów, zapew 
flienia pełnej realizacji za­
kładowego planu postępu 
technicznego, a równocześ­
nie usprawnienia organiza­
cji pracy, pełnego wykorzy 
stama czasu pracy i na tej 
podstawie prawidłowego u- 
stalenia planów zatrudnie­
nia. I

W zakładach wytwarzają­
cych na eksport jedna aj 
najbardziej zasadniczych, 
spraw jest, obok dalszego

wzrostu tej produkcji, pod Są jednak i takie zakłady -
niesienie jakości wyrobów1 wPrawdzie nieliczne, ale jako
i rygorystyczne nrzestrze- z^zkowcy musimy zwrócić na . ^ V przesirze nle uv/agę _ gdz,je dyuekcj<J
game terminowości wyko- I podeszły do tych problemów w 
nywania zamówień I sposób uproszczony, rozwiązu-

T-k,,.-,« Je * jednej strony nie dośćDużo U »vagi poświęcono konsekwentnie, z drugiej zaś 
problemom zaopatrzenia i ni® dość wnikliwie. Nie ’ w&zę- 
materiałowego i kooperacji I f też w omawianych zakła-„,,frS , ,J ! dach rady zakładowe, które
rytmicznej działalności; mają w tej dziedzinie określo-
przedsiębiorstw, zapewnie- jne uprawnienia działały w o-
nia frontu nrar>»r . parciu o gruntowne rozeznaniema trontu pracy. Wiele tu, sytuacji materiallM!j i rodzin-
Dyio słusznej Krytyki ad-j nej poszczególnych pracowni-
mmistracji przedsiębiorstw 1 ków-
i zjednoczeń. Zwrócono też; ^dnym z wyrazów nie­
uwagę na konieczność roz- i własciwego podejścia do 
wmięcia społecznej kontroli i sPraw zatrudnienia były 
organizowania przeglądów zdar*»fcc® się przypadki 
społecznych w celu poprawy fW,al”lanla uczn*ów. Jak-
gos pod arki materiałowej ! kolwiek nie iest to zjawi- 
surowcowei i energetyczne! iSko masowe.> jednakże zwra 

3 ' i camy na nie baczną uwa-
' sesje KSR jwracsją bacz-Ifi;-..fhodzi bowiem •,»»»- 
ną uwagę na konieczność1 pn/Śłit/ nasz? n?“e kadr?' 
wydatnego .graniczenia ~ rowm« * »»»
poza niezbędną pracą w ru u k pro-tego ra-
chu ciągłym -----------

Dokończenie ze str. 
ZJAZD

botniczemu przez kie­
rownictwa przedsiębiorstw 
kwartalnych analiz i ocen.
Chodzi o zabezpieczenie
kontroli wykon- nia piano- „ ... , ,
wych zadań we wszystkich ostatnie^konkurenc^i^alpe^ 
Wskaźnikach. | skiej — biegu zjazdowym —

Przebieg obecnych sesji' rePrezentantki Austrii odnio-
KST? w mriWnenii. .. „„ siV wielki sukces. Trzy meda-. j . Porównaniu Z po-je, wywalczone przez Christi 
Siedzeniami W latach po- j Haas, Edith Zimmermann i 
przednich świadczy o znacz ?Traudl Hecher, to rehabiiita
___ r , e . fila riftt.vuh

trójkombinacji alpejskiej. Kon­
kurencja ta nie jest liczona 
w punktacji olimpijskiej. Mi­
strzynią świata została 18-let- 
nia Francuzka, Marielle Goit­
schel, wyprzedzając austriacz- 
ki Haas i Zimmermann.

ŁYŻWIARSTWO SZYBKIE
Złoty medal w wyścigu na

nym wzroście świadomości JJ* Xw.u£Ä°W%i!Ä EL»?''lltT 
aktywu samorządu, o lep- Goitschel. W czwartek w obo- meda” wvw,l«v WwP» ul 
szej znajomości ekonomiki “ero^riar^ć 1)afu,wała gen, a brązowy" Fin Launonen.
i potrzeb gospoda,nd naro-1 końcot? ;r„„ip ! wy°ik* i-soo m mężczyzn:
dowej, o większej Śmiało- towala Polka, Maria Szatkow- AntS Antson <ZSR1d. 2:1«,3,
ści spojrzenia na trudne ska- Wypadła bardzo słabo,
sprawy ekonomiczne i ustępując czołowym zawodnicz­

kom co najmniej o dwie kia-

--------- ekonomicznego
dżinach nadliczbowych Wy1“1* m°Żna P°-ZW°,IiĆ na mar 

. y notrawieme środków spo- 
usprawnienia or-;lecznych zaangażowanych 

gan.zacji pracy, kooperacji, już w przygotowanie za- 
wewnętrznej i międzyzakła | wodowe. 
dowej. Jeszcze wyraźniej! tX7 *. . , ,,
niż dotychczas, występuje1 * a,kcie debaty sejmo-
konieczność zapewnienia!^ P*anem ™racano 
rytmiczności produkcji i zer'lffa8? na k<?me;czn0;:>(; znaC4 
wania ze , nee° wzmożenia aktywno

Systematyczna konser­
wacja sprzętu gwaran­
tuje przedłużenie czasu 
jego eksploatacji.

Mieczysław Lorek i 
Stanisław Belak — za­
łoga dźwigu nr 589 w 
porcie gdańskim przy 
przeglądzie głównego 
wysięgnika dźwigu.

Fot. Wł. NieżywińskI

wania ze szturmowością 
przy końcu miesiąca, kwar 
talu czy roku. Nierytmicz- 
ność produkcji powoduje 
przestoje, w następstwie 
czego zarobki spadają. Na­
tomiast praca rytmiczna 
zapewnia robotnikom moż­
liwość wzrostu zarobków 
w normalnym czasie pracy 
w oparciu o wyższą wydaj 
ność.

Tegoroczny NPG przewi­
duje przyrost zatrudnienia 
w całei gospodarce o 100 
tys. osób, łącznie z miej­
scami zwalnianymi w związ 
ku z tzw. ubytkiem natural 
nym (przejściem no rente, 
śmiertelność itp.). Zanewnia 
to z określona nadwyżką 
pełne zatrudnienie absol­
wentów szkół wszystkich 
typów.

Są jednak przedsięb!orstwa, 
w których przyrost zatrudnie­
nia jest stosunkowo niewielki, 
względnie go w ogóle rle ma. 
W zakładach, w których nie 
przeprowadzono w r. uh. kon­
sekwentnych posunięć w dzie­
dzinie wykonania zadań okre­
ślonych uchwalą lipcową rzą­
du i CRZZ zdarza się nawet, 
że plan zatrudnienia jest obec­
nie niższy od wykonania r. ub.

W zdecydowanej większości 
tych zakładów, dyrekcje i ra­
dy zakładowe przy rozpatrywa­
niu problemów zatrudnienia, 
uwzględniały zarówno wytycz­
ny planu jak i sprawy ludz­
kie: wiek pracownika, jego
stosunek do pracy, i — co 
szczególnie ważne — inne źró­
dła dochodu, jego sytuację ro­
dzinną, możliwości przekwali­
fikowania itp.

ści rad narodowych, związ­
ków zawodowych i innych 
organizacji w poszerzeniu 
frontu pracy, m. in. przez 
rozwój różnego rodzaju u- 
sług dla ludności. Rozwój 
usług to jednocześnie wca­
le nie bagatelne możliwości 
wzrostu zatrudnienia dla 
ludzi, którzy nie mają do­
tychczas określonych kwa­
lifikacji, zwłaszcza dla ko­
biet. Tymczasem tych ini­
cjatyw i przedsięwzięć jest 
stanowczo zbyt mało. Rady 
narodowe wykorzystując fun 
dusz interwencyjny powin­
ny uwzględnić między in­
nymi szkolenie w zakresie 
usług zgodnie z kierunkami 
ich dalszego rozwoju.

— Jakie przedsięwzię­
cia przewiduje się dia 
zapewnienia wykonania 
uchwał KSR?
— Wraz z uchwaleniem 

planu, konferencje samo­
rządu robotniczego przyj­
mują program konkretnych 
przedsięwzięć techniczno-' 
organizacyjnych, mających 
na celu zabezpieczenie wy­
konania ustalonych zadań. 
KSR określają więc jedno­
cześnie metody pracy, ter­
miny rozwiązania poszcze­
gólnych spraw oraz osoby 
odpowiedzialne za realiza­
cje tych przedsięwzięć.

W tym celu ustalony jest 
m. in. tryb i terminy przed 
kładania, samorządowi ro-

poprawiają i 
przedstawione 
nią, bardziej

cen- 
nierzadko 

uzupełniają 
im założę-
prawidłowo

Matusewicz (ZSRR) 2:12,2.

BOBSLEJE
Na torze bobslejowym w 

Igls rozegrano w czwartek ) 
ślizg w konkurencji czwórek

2. Cornells Verkerk (Holandia) 
2:10,6, 3. Villy Haugen (Norwe­
gia) 2:11,2, 4. Jouko Launonen

KSR wnoszą wiele włas-f*?- PoYka" za'jęł7"jedn0’*Costati Lew'TzsRR)2^ 16‘ «^FdwaVd
nych, nieraz bardzo cen- ni"h ™ejs? ? czase™ *•«.» -- ( - R) Ldwarti
n-oeh - • ,, Wyniki zjazdu kobiet:nych pomysłów, nierzadko i. Christi Haas (Austria) -

1:55,39, 2. Edith Zimmermann
(Austria) — 1:56,42, 3. Trau dl
Hecher (Austria) — 1:56,66,

. ---- -------■■-■i. Heidi Biebl (Niemcy) —
dostosowują je do sytuacji 13 :>r>7,87, 5. Barbi Hennebereer ,
swoich zakładów. I (Niemcy) _ 1:58,03, 6. Mede- „leco^ poniżej'' zera' nwodTod“„ . lerne Bochatay (Francia) ł:59,ll , ł)onl/eJ zera, zawody oa-

Sesje wykazały, że sa-!?• Nancy Greene (Kanada) "-"a W lep3*ySh
. . 11:59 23 8 riirisHri» warunkach, niz diva poprzed-

morząd Z dużym poczuciem ; (Francja) 1:59,66 9. Anie Fa- niCu śli*8i- Tym razem nsj-
mose (Francja) 1:59,86, 10. Ma- I lYw "kaz?Ia si<? wioska 

• -- fFrani-hi uworka Zardmi — Eonagura(francja) „ M0cellini — Dalia Torre,
I która uzyskała najlepszy czas 

. .. .... I dnia 1:03,59. Tylko o 5 setnych
hr.?nv, ka <>llfnP11fkle w Inns- sek. gorsi byli Kanadyjczycy 
|b»fc«k «,•!? t^aktow?n? także - V. Emery _ Kirby - Anakin 
jako _ mistrzostwa świata w 1 — J. Emery. Czwórka kana- 
narciarstwie. Międzynarodowa 1 dyjska po trzech ślizgach ma 
Federacja Narciarska przyzna- ] już 0,9 sek. przewagi nad swy- 
je medale mistrzów świata w mi konkurentami i jest stupro

odpowiedzialności wspólde 
cyduje o dalszym rozwoju 
przedsiębiorstw.

Złoty medal
tHa Tierleszkowej
LONDYN (PAP). Przewodni­

czący Brytyjskiego Towarzy­
stwa Międzyplanetarnego, dr 
Shepherd wręczył w środę prze 
oyiyającej w Londynie pierw­
szej kosmonautce świata, Wa- 
lentynie Nilcołajewej-Tieriesz- 
kowej złoty medal „Za osiąg­
nięcia w dziedzinie opanowy­
wania Kosmosu”.

rielle
2:00,77.

Goitschel

Trzy tygodnie na łowiskach kanału La Manche

PROCES KATÓW OSWIĘ CIMSKICH

„Jan Turlejski“ już w Gdyni
W nocy ze środy na czwarlskiego statek szkolny Szko- 

tek wszedł do portu gdyń-1 ły Rybołówstwa Morskiego
w Gdyni „Jan Turlejski”.

Emil Bednarek cierpi również
sta ss,zatffi!icse pamięci

mT2iANJPURJ’ n> Menemiw ss- Bednarek, Volks- 
, A1. CzwartK°we posie- j deutsch, który będąc w 1939 
dzenip sądu zakończyło prza J roku w Wojsku Polskim
słuchiwanie oskarżonyclr

Najpierw zakończył swoje 
zeznania były SS-man Ger­
hard Neubert, a po nim skła 
dał wyjaśnienia — jak0 o- 
statni — były blokowy 2 
Oświęcimia i Brzezinki, 
Emil Bednarek (doprowa­
dzony z więżenia).

Z faktów prz.. leczonych 
przez prokuraturę i oskar­
życiela prywatnego, dr Or- 
monda wynikało jasno, że 
Neubert był już dużo wcześ 
niej w Oświęcimiu, aniżeli 
sam przyznaje.

Przed sądem staje bloko­
wy Emil Bednarek. To jedy 
ny oskarżony, który nie był

przy pierwszej okazji prze­
szedł na stronę niemiecką, 
znalazł się w Oświęcimiu w 
czerwcu 1940 roku jako wię 
zień, który w zupełnie przy 
padkowych okolicznościach 
znalazł się w posiadaniu u- 
lotki antyhitlerowskiej. Od 
razu jako Niemiec został 
więźniem funkcyjnym w 
Oświęcimiu.

Zupełnie kiepsko jest z pa 
mięcią Bednarka, jeśli cho­
dzi o jego winy. Absolutnie 
nic nie pamięta, absolutnie 
wszystkiemu zaprzecza. A 
przy tym ciągle usiłuje 
przedstawić się niemal jako 
dobroczyńca więźniów

Pod dowództwem kapitana 
Wiktora Gorządka statek 
odbył 25-diniowy rejs na ło­
wiskach zachodniej części 
kanału La Manche, łowiąc 
tam ok- 26 ton ryb, głównie 
makreli i śledzi.

W rejsie brało udział 28 
uczniów gdyńskiej szkoły ry 
bołówstwa oraz 3 uczniów 
szkoły szczecińskiej.

Rejs był dla uczniów bar 
dzo trudny, pogoda bowiem 
nie należała do najlepszych 
i statek przeżył dwa gwał­
towne sztormy, przed który 
mi schronił się na spokoj­
niejszych, osłoniętych wo­
dach. Ta zmienność pogody 
odbijała się również na po 
łowach, które jednego dnia 
były bardzo obfite, innego 
zaś kończyły się niemal cal 
kowitym fiaskiem.

Na trzy dni „Jan Turlej­
ski” zawinął do holender­
skiego portu Ymuiden, gdzie 
pobrał wodę pitną i napra­
wił uszkodzoną chłodnię.

(am)

centowym niemal kandydatem 
do złotego medalu.

DZIŚ
W INNSBRUCKU

W dziesiątym dniu Olimpia* 
dy (piątek 7 bm.) zakończone 
zostaną konkurencje w łyżwiar 
stwie szybkim. Odbędzie siq 
wyścig na 10.000 m. Wyłonio­
ne zostaną także medalistki w 
biegu sztafetowym 3X5 kra 
kobiet oraz wręczone będą 
medale w czwórkach bobslejo­
wych (ostatni, czwarty ślizg)

! Tego dnia odbędą się także 
eliminacje w slalomie specjal­
nym mężczyzn.

Hokeiści grupy „B” mają w 
tym dniu przerwę, a w grupifc 
„A” odbędą się mecze: Szwaj­
caria — Niemcy, USA — Fin* 

j landia, Kanada — Czechosło­
wacja, Szwecja — ZSRR.

I Polskie Radio nada tego dnia 
transmisje: od godz. 10.15 spra- , 
wozdanie ze sztafety kobiet 
oraz od godz. 18,25 z meczu 
hokejowego Szwecja — ZSRR.

Telewizja transmituje: W
godz. 9.25 — 11.00 przebieg
sztafety kobiet 3X5 km, w 
godz. 18 — 19 hokej Szwecja 
— ZSRR, w godz. 19.45 —
20.00 filmowy przegląd dnia 

, i od godz. 20.00 — mecz hoke*
! jowy Kanada — CSRS.
I —•—

Dziś i w niedzielę
I liga kobiecej 
gsSIki ręcarnejg

Żeński zespół gdańskiego 
Startu (dawniej GKS Wy­
brzeże) wystartował dosko­
nale w tegorocznych roz­
grywkach o mistrzostwo 
I ligi piłki ręcznej. Po kil­
ku cennych zwycięstwach 
zobaczymy tę drużynę po­
raź pierwszy na własnym 

I terenie. Dziś o godz. 18,30 
w sali GKS Wybrzeże przy 
ul. Słowackiego we Wrze­
szczu gdańszczanki grają a 
AZS Katowice, natomiast 
w niedzielę o godz. 17 w 
tej samej sali grać będą ze 
Słowianinem Katowice, (st)

-----9-----

Wielobój
kulturystyczny

Celem spopularyzowania wi® 
lo boju kulturystycznego or aa 
"wyłonienia najlepszych repre­
zentantów na wojewódzką spar 
takiadę, w niedzielę 9 bm, 
w sali Lechii przy ul. Trau­
gutta we Wrzeszczu odbędą się 
zawody w wieloboju kultury­
stycznym dla członków ośrod­
ków, klubów, ognisk TKKF 
oraz niestowarzyszonych z te­
renu woj. gdańskiego. Organi* 
zntorem zawodów jest MKKFiT, 
Ognisko TKKF „Spartakus” 
oraz Okręgowy Związek Pod­
noszenia Ciężarów i Kultury­
styki. (al)

Wygrywam ci, którzy próbują szczęścia!
IV i.RiUOWEJ LOTERII PIENIĘŻNEJ 

42.000 wygranych — 7.800.000 zł
327-K

SPRZEDAŻ
MOTOCYKL WSK, telewi­
zor 17 cali , zamienię na 
fcamochód „Velorex” lub 
Inny. Wrzeszcz, Modze­
lewskiego 6 a m. 3.

G-10151

MOTOCYKL mariki „Mat­
chless 330” oraz części do 
NSU 2i00 sprzedam. Ru­
mia, Świerczewskiego 13.

G-3709

„MOSKWICZA 407” do
remontu lub po wypadku 
tanio kupię. Tel. 21-72-116 
po 16. G-3784

Wszystkim znajomym, 
kolegom, sąsiadom, dzia­
twie szkolnej oraz Du­
chowieństwu, którzy bra 
li udział w pogrzebie 
najdroższego naszego mę­
ża i ojca

ś. t p.

Leona
Sikory

serdeczne „Bóg zapłać” 
składa

ŻONA I DZIECI
10316-G

MAGIEL gorący w do­
brym punkcie sprzedam 
Oferty: Biuro Ogłoszeń — 
Gdańsk pod „10174”.

G-10174
WÓZEK głęboki sprze­
dam. Ruszecka, Gdynia — 
Świętojańska 60—5 a.

MATRYMONIALNE
PANNA, lat 40, dobrze 
sytuowana, pozna pana od 
40 — 50 lat, wdowiec z 
dzieckiem mile widziany, 
fachowiec lub urzędnik. 
Cel matrymonialny. Ofer­
ty poważne ze zdjęciem: 
B:uro Ogłoszeń, Gdańsk, 
pod „M-10il®2”. G-1Q182

KUPNO
WÖZEK sportowy z bud­
ką w dobrym stanie ku­
pię. Oferty: Biuro Ogło­
szeń, Gdynia — pod „S- 
3771”. G-3771

Ś. t P-

W@i§fa Uuresiewicz
nauczycielka

zmarła dnia 5 lutego 1964 r. 
Nabożeństwo żałobne odbędzie się dnia 

8 lutego o godz. 8 w kościele „Gwiazda 
Morza” w Sopocie.

Wyprowadzenie zwłok z kaplicy cmentar­
nej’ w Sopocie o godzinie 15, o czym za­
wiadamia pogrążona w smutku
<3-10225 jf-mwii»,, ą» i.

LOKALE
ZAMIENIĘ mieszkanie 2 
pokoje z kuchnią, stare- 
budownictwo we Wrzesz­
czu na pokój z kuchnią 
n. b. Oferty: Biuro Ogło­
szeń, Gdańsk pod „10164”.

G-10184
POSZUKUJĘ pokoju w 
Gdańsku lub w pobliżu. 
Płatne z góry za rok lub 
2 lata. Oferty: Biuro Ogło 
szeń, Gdańsk pod „10184”.

G-10194
GDYNIA centrum: kom­
fortowe dwupokojowe, no 
we bud., własnościowe, 
II piętro bez windy, du­
ży balkon, ciepła woda, 
możliwość garażu, 52 m2 
zamienię na diwa pokoje 
kwaterunkowe tylko Gdy­
nia. Oferty: Biuro Ogło­
szeń, Gdynia pod „S-3714”.

G-3714

348 GRA GGL

»J ANTA R«
— liczne wygrane 

pieniężne
— dodatkowe premie 

pieniężne
100.00» zł 
25.000 zł

— dodatkowe nagrody:
® telewizor „Fala”
• elektryczny robot 

kuchenny (imp. ra­
dziecki)

• odkurzacz „Tiger”
• radio „Koliber”

Losowanie odbędzie się 
w niedzielę, dnia 9 lu­
tego 1964 r. o godz. 11 
w lokalu GGL, Gdańsk, 
ul. Strzelecka 13 — 14.

WSZYSTKIM 
GRAJĄCYM 
ŻYCZYMY 

SZCZĘŚCIA ! 
_________ 471 -K

ZAMIENIĘ samodzielny po 
kój z kuchnią, n. b., plus 
samodzielną kawalerkę, 
o. w Gdyni na 3 pokoje 
z kuchnią. Oferty: Biuro
Ogłoszeń, Gdynia — pod 
„S-3795”. G-3796

ZGUBY

MAŁŻEŃSTWO poszukuje 
pokoju. Okres trzech lat. 
Leśniak, Gdynia, Staro- 
wiejiska »—5. G-374,7
GDAŃSK - Rudniki dwu­
pokojowe bez wygód, 
chlew, ogród, możliwość 
hodowli, zamienię na mie­
szkanie. Trójmiasto. Ofer­
ty: Gdańsk 1, skrytka 20.
_____ _____ _________ G-1-0069
ZAMIENIĘ w Gdyni po­
kój, kuchnia, centrum, 
I piętro, centralne (wspól­
na łazienka) na podobne 
samodzielne. Warunki ko­
rzystne. Oferty: Biuro
Ogłoszeń, Gdynia —• pod „s-38a2”.   G-3382
BYDGOSZCZ centrum: 3
pokoje z wygodami zamie 
nlę na 2—3 pokoje w trój- 
mieicie. Oferty: Biuro

jłostteń, Gdańsk t* pod
7,1013«".; jćr-ilOl 54

MAŁŻEŃSTWO bezdzietne 
solidne, poszukuje poko­
ju w trójmieście. Warun­
ki dobre. Oferty: Biuro 
Ogłoszeń, Gdańsk — pod 
„101158”._____________ G-10158
NAUCZYCIELKA, panien­
ka poszukuje pokoju w 
Gdańsku. Oferty: Biuro
Ogłoszeń, Gdańsk — pod 
„10152”. __ G-1Ó152
ODSTĄPIĘ pokój panu. 
Płatne za rok z góry. 
Oferty: Biui% Ogłoszeń — 
Gdańsk pod „10150”. 
_____________________ G-10150
ZAMIENIĘ mieszkanie 2
pokojowe, o. o., n. b., 400 
metrów za „Orbisem” w 
Gdańsku na podobne, mo­
że być stare budownictwo 
I — II piętro, najchętniej 
w Oliwie. Oferty: Biuro 
Ogłoszeń, Gdańsk — pod 
„10146”.______________G-10146
MIESZKANIE 4-izbowe — 
wraz z warsztatem mech., 
wyposażeniem w Malbor­
ku zamienię na mieszka­
nie w trójmieście, Prusz­
czu Gd. — przyjmę współ 
nika, inne propozycje. 
Oferty: Biuro Ogłoszeń — 
Gdańsk pod „10145”.______
PRZYJMĘ na pokój 1 — 2
panółW łub panie. Rumia,
Kr., Jadwigi 5. c~37»ł

KOLCZYK zgubiono dnia 
3. II. na ul. 10 Lutego róg 
Skweru Kościuszki. Po­
nieważ pamiątka, proszę 
o zwrot za nagrodą. Od­
dać w „Fot-oplastyee”, ul. 
10 Lutego 2. G-3777

nauka

POMOC w lekcjach: ma­
tematyka kl. X pilnie po­
trzebna. Gdynia. Oferty: 
Biuro Ogłoszeń, Gdynia —
Pod „S-3768”.______ G-3768
ESSENTIAL ENGLISh7~T: 
Zapisy dorośli — dizieci: 
szkoła 37, Wrzeszcz, Mar­
chlewskiego 16 B, ponie­
działek, środa, piątek — 
godz. 15—18. G-10168
KURSY KWALIFIKACyT- 
NE na dyplom ROBOTNI­
KA WYKWALIFIKOWA­
NEGO I MISTRZA bran­
ży metalowej i elektrycz­
nej organizuje Wojewódz­
ki Zakład Szkolenia „Oś­
wiata”. Zgłoszenia kiero­
wać: Wrzeszcz, Waryń­
skiego 4, godz. 8—16, tel. 
41-21-82 i Technikum Me­
chaniczne, Gdynia, Czer­
wonych ' Kosynierów 79 — 
godz. 8—15, tel. 21-69-25.
_______________________K-371

udzielą kore­
petycji. Wiadomość: Gdy­
nia, teł. 21-86-76. G-3776

SKÓRNE — weneryczne, 
dr Przylipiak, Gdańsk — 
Długa 65—65. c odzl enini e, 
te!. 31-56-65. G-10003
SPECJALISTA wenerycz­
ne, skórne, płciowe — dr 
Lipiński, Sopot, Chrobre­
go 22, telefon 51-12-87.

G-MH5

RÓŻNE

P Ii A CO W NIC Y POSZUK! WA NI

PANA Bronisława z Oli­
wy prosi o natychmiasto­
we przybycie retpasaezka 
z Gdyni. G-3767
TELEWIZORY naprawia u
klientów — warsztat ra­
diowy inż. Niedźwiecikie- 
go, Wrzeszcz, Grunwaldz­
ka 142 — tel. 41-07-65,
52-06-89. Przerabianie na

_______________ G-9762
PRALKĘ fabrycznie no­
wą zamienię na lodówkę 
lub telewizor. Warunki do 
uzgodnienia. Oferty: Biu­
ro Ogłoszeń, Gdynia pod 
„S-3783”. G-3783

PRACA
DOCHODZĄCA na kilka 
godzin dziennie pilnie po­
trzebna. Zgłoszenia: So­
pot, ul. 20 Października 
765, Liga Kobiet — godz.
1_______________ G-3770
PANNA, wyikształcemie śre 
dnie, przyjmie pracę po 
godz. 15 (maszynopisanie). 
Oferty: Biuro Ogłoszeń — 
Gdynia pod „S-3784”.

I energetyka, 2 technologów i konstruktora z wyż­
szym względnie średnim wykształceniem technicz­
nym — wymagana praktyka oraz 1 pracownika za 
si edmm wykształceniem ekonomicznym lub ogólnym 
oraz znajomością maszynopisania zatrudni Fabryka 
Wyrobów Metalowych w Rumii ul. Sobieskiego 43. 
Bliższych informacji udziela dział kadr. 447-K

Warsztaty Szkolne Technikum Chłodniczego w Gdy­
ni, ul. Sambora 48 zatrudnią od zaraz głównego księ 
gowego. Warunki płacy do uzgodnienia. 3606-G

Dyrekcja - Wyścigów Konnych w Sopocie ul. Polna 
nr 1 przyjmie kierowcę z uprawnieniami na ciągniki 
tjpu Ursus C.325. Może być rencista na pół etatu.

428-K

Powiatowy Zarząd Dróg Lokalnych Prezydium Po* 
wiatowej Rady Narodowej w \\Tejherowie zatrudni 
starszego mechanika. Wymagane kwalifikacje i staż 
pracy: średnie wykształcenie w zawodach technicz­
nych w specjalności mechanika, pożądane w bez­
pośredniej produkcji. Warunki płacy i pracy do 
uzgodnienia w biurze PZDL w Wejherowie ul Prze­
mysłowa 41. ‘ 43i

KURSY przygotowujące dio 
IV kl. Technikum Ekono­
micznego w Kościerzynie 
organizuje Wojewódzki Za 
kład Szkolenia w Gdań­
sku. Informacje 1 zgłosze­
nia: Zasadnicza Szkoła
Zawodowa, Kościerzyna — 
ul. Świerczewskiego 3 >— 
tel. 564, Warunki przyję­
cia — ukończona szkoła 
podstawowa, 3 lata prak­
tyki zawodowej. Nauka 
w soboty i niedziele dwa 
razy w miesiącu. K-467

lekarskie

DR DZIEWANOWSKI — 
skórne —- weneryczne. — 
Gdańsk, św. Ducha 325/1106 
telefon 31-63-88. G-99?0

POMOC domowa na stałe 
potrzebna. Tel. 23-79-71, po 
południu. G-3745

ŚLUSARZA emeryta za­
trudnię. Telefon 311-46-62.

G-10156
KOBIETA poszukuje ja­
kiejkolwiek pracy po po­
łudniu. Oferty: Biuro O- 
głoszeń, Gdańsk — pod
„30155”.______ ______G-10155
RADCA prawny — adwo­
kat przyjmie pracę na peł 
ny etat w trójmieście. 
Oferty: Biuro Ogłoszeń — 
Gdańsk pod „10153”.
GOSPOSIA poszukuje pra
cy przy małej rodzinie 
bezdzietnej. Ofertv: Biuro 
Ogłoszeń, Gdynia -- pod 
„S-37E6”. G-3785
GOSPOSIA wykwalifiko­
wana do 2 dorosłych osób 
potrzebna. Referencje ko­
nieczne. Sopot, Dąbrow- 
»fciego ł m, t, G-sm

Polski Rejestr Statków Gdańsk, Wały Piastowskie 24 
zatrudni od zaraz fizyka z wyższym wykształceniem 
ze specjalnością w dziedzinie akustyki optyki ł mag­
netyzmu. ’ ‘ 10068.G

r. P. „Dom Książki” w Gdańsku, zatrudni natych­
miast 2 inwentaryzatorów oraz 1 inspektora kontro­
li wewnętrznej. Warunki płacy do omówienia na 
miejscu, w dziale Ekon.-org. i kadr, Gdańsk- 
w rzesze z, ul. Miszewskiego 16. G-9979

F- P‘ Nasyca,bi Kolejowej Gdańsk - Letnie-
wo, ul. Wielopole nr 6 zatrudni od zaraz pracownika 
na stanowisko mistrza i kierownika składowiska bran- 
y drzewnej oraz od 1 maja 1954 r. na stanowisko 

z-cy głównego księgowego. Podania wraz z życiory­
sem prosimy składać w biurze nasycalni. Warunki 
p.acy i pracy do omówienia na miejscu. 385-K

Fab£yka Maszyn i Odlewnia w Gniewie, k. Tczewa 
Przemiń,,1 ~ pr“dsl?blorstw> podległe Zjednoczeniu 
szybciej * ęt0weg0’ zatrudni możliwie jak naj-

— inżyniera na stanowisko z-cy gł. technologa a 
praktyką zawodową,

~ inżyniera na stanowisko z-cy szefa produkcji s 
praktyką zawodową,

— techników - mechaników z odpowiednią prakty 
ką na stanowiska technologów i techników nor- 
mowania oraz technika d-s postępu technicznego

Oferty należy składać na adres: Fabryka Maszyn' I 
Odlewnia w Gniewie, ul. Polna l 347-K

Zakłady Okrętowych Urządzeń Elektrycznych v 
Gdańsku ul. Wałowa 63 przyjmą od zaraz prscow 
mków fizycznych w zawodzie tokarza, elektryki 
i ślusarza^ ■ wymagane świadectwo szkoły zawodo^ 
wej lub świadectwo czeladnicze. Warunki płacy 
pracy do omówienia na miejscu w dziale kadr.

«3-S
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W TATRACH ZNOWU BIAŁO...

Górna stacja wyciągu krzesełkowego z kotła 
Gąsienicowego na Kasprowyni.

CAF — fot. Olszewski

PROCA
Rynek reaguje jak czuły barometr na każde 

potknięcie rolnictwa, ba — nawet na okresowe 
wahania w jego produkcji. Przykładów nie trze­
ba daleko szukać. Od dłuższego czasu występuje 
np. brak mięsa wieprzowego. W kraju, gdzie ko­
tlet schabowy jest nieodłącznym atrybutem resta­
uracyjnego menu, a sarmackie podniebienie, na­
wykłe do pieczystego od czasów Mieszka I, nie 
zmienia się ani na jotę, sprawa staje się proble­
mem.

Zasadniczą przyczyną 
zmniejszonej podaży 

mięsa wieprzowego jest 
spadek pogłowia trzody. 
Wystąpił on już w roku 
gospodarczym 1961/62, acz­
kolwiek wtedy jeszcze nie 
był tak duży, jak w ostatnim 
roku, gdyż- wynosił w go­
spodarce chłopskiej około 
5 proc.

W KONSEKWENCJI — 
ZMNIEJSZONE DOSTAWY

DOPIERO ub. rok chaorak 
teryzował się dalszym, 

zmniejszeniem stanu trzody 
chlewnej w naszym woje­
wództwie. Generalnie bio­
rąc pogłowie trzody uległo 
u nas zmniejszeniu o 11,8

Ąa/ Tl/

— Johnny Tcheslav! 
Johnny Tcheslav zwycię 
żył. — Sędzia podnosi 
do góry rękę zwycięzcy, 
a kamery robią zbliżenie. 
Na ekranie przysadkowa 
ta, krępa postać grubasa 
w staroświeckim kostiu­
mie sportowym. Głowa 
łysa i idealnie okrągła, 
na. twarzy — wyraz sło­
wiańskiej poczciwości.
IAN Czesław, bo takJ brzmi poprawnie jego 

nazwisko, jest ulubieńcem 
londyńskiej audycji telewi­
zyjnej „wrestling”, czyli 
walk wolno - amerykań­
skich:

Gdy w środę i w sobotę 
dochodzi piąta, ulice miast 
brytyjskich pustoszeją. Kto 
nie ma telewizora, idzie do 
sąsiada. Przez następne 
dwie godziny — bo audy­
cja trwa, z krótkimi przer 
wami reklamowymi, od pią 
tej do siódmej — cała An­
glia wydaje z siebie na prze 
mian okrzyki grozy i -adoś 
ci, przerywane momentami 
napięcia i oczekiwania 
Wszyscy, kto żyw: mężowie, 
starcy, dzieci, wlepiają oczy 
w telewizor, gdzie z głu­
chym łoskotem padają na

Jring ciała zapaśników, gdzie 
chrzęszczą kości i gdzie prze 
rażonym widzom zdaje się, 
że co chwila, jeden z zapaś 
ników, śmiertelnie jęcząc, 
wydaje z siebie ostatnie 
tchnienie.

Tak mi się też zdawało, 
gdy po raz pierwszy patrzy 
łam na „wrestling”, Angli­
cy pośpieszyli z wvjaśnie- 
niami:

— Oni to rano kilka go­
dzin ćwiczyli na próbie. 
Wszystko jest z góry usta 
lohe

Rzeczywiście. Emocja po­
lega nie tylko na samej wal 
ce ale na różnorodności ty­
pów psychologicznych, jakie 
zapaśnicy reprezentują.

CZESŁAW, na przykład, 
jest uosobieniem dobroduszne 
go zawodnika - misia łagod­
nego jak baranek, który jed­
nak zawsze pokona brutalne­
go przeciwnika. Jego przeciw 
nik musi być odpowiednio 
brutalny j młody, bo Czesław, 
były sierżant armii polskiej 
w czasie wojny, jest już nie­
co starszawy. Kontrast bo­
wiem zwiększa efekt. I tak 
drugą parą zapaśników jest 
klasyczny Dawid i Goliat. 
Maleńki, czupurny Francuzik 
i płowowłosy olbrzym. Wi­
dzom zdaje się, że Francuzik 
ma już kilkakrotnie złamany 
stos pacierzowy, ale w końcu, 
nieoczekiwanym chwytem, 
zwycięża.

Trawler-przetwórnia „Uran“
z 1700 łonami ryb 
wraca do Odyni z Północnego

Pierwszy z sześciu dalmo 
rowskich trawlerów-prze- 
twórni, dokonujących po­
łowów w północno-zachod­
niej części Atlantyku, wra­
ca do kraju z pełnymi ła­
downiami. Jest to m/t „U- 
ran” z kapitanem Piórkow­
skim, spodziewany w por­
cie gdyńskim ok. 15 lutego 
br. będzie to pierwszy tego­
roczny trawIer-prŁetwór- 
nia, wyładowujący w ba­
zie ojczystej. „Uran” wie­
zie 1?00 ton ryb.

Pozostałe trawlery-prze- 
twórnie — ,.Raster”, „Jupi­
ter”, „Jowisz” i „Pegaz” 
mają doskonale połowy, 
sięgające przeciętnie 33—33 
ton ryb dziennie. Dzięki 
tak dobrym wynikom tra­
wlery-przetwórnie złowiły 
w styczniu 853 ton ryb po­
nad plan.

Równie dobrze powodzi 
się trawlerom konwencjo­
nalnym, których 15 łowi na 
Kanale La Manche i łowi­
skach Rynny Norweskiej 
niedaleko Skagerraku. Nie­
stety, na Rynnie Norwe­
skiej od 1 lutego panują 
ostre sztormy, uniemożli­
wiające połowy. Trawlery 
burtowe w styczniu złowi­
ły ponad plan 770 ton ryb.

Ostatecznie „Balmor” prze
kroczył swój miesięczny

plan połowów o 48,5 pro­
cent — dodatkowym poło­
wem 1620 ton ryb.

Trawler - przetwórnia 
„Dalmor”, który w drodze 
z Gdyni na łowiska miał 
awarię, kończy remont w 
porcie kopenhaskim i praw 
dopodobnie już wczoraj wie 
czorem wyszedł w dalszy 
rejs.

Zgodnie z planem 15 tra­
wlerów starego typu, nale­
żących do „Dalmoru”, prze 
bywa w remoncie, 3 zaś 
stoją chwilowo w porcie.

Podobnie jak „Dalmo- 
rowi”, równie dobrze spi­
sali się w styczniu ryba 
cy „Arki”, którzy wyko­
nali swój plan połowów w 
155 procentach, dając do­
datkowo 549 ton ryb.

Tak więc styczeń był po­
myślny dla naszego ry­
bołówstwa, mimo niemal 
10 dni przestojów spowo­
dowanych sztormami. Gdy­
by nie one — styczeń te­
goroczny byłby prawdopo­
dobnie rekordowym miesią­
cem w ciągu ostatnich lal 
naszego rybołówstwa ku­
trowego. fam)

AK „wrestling”, gwóźdź 
programu angielskiej 

ITV (Telewizji Niezależnej), 
dostarcza widzom emocji
sportowych, tak żelazny nu 
mer programu telewizji 
BBC, audycja „TO­
NIGHT” („Dziś wieczorem”) 
stanowi pożywkę intelektual 
ną. A trzeba przyznać, że 
używa chwytów równie
sprawnych i szybkich jak 
„wrestling” choć zgoła w jn 
nej dziedzinie.

Codziennie o godzinie siód­
mej wieczorem ukazuje się 
na ekranie pan o sympatycz­
nej twarzy przypominającej 
pysk morsa, i wprowadza wi 
dzów w aktualności dnia. Dzj 
siaj — co, gdzicj jak i dla­
czego, w Londynie i na świe 
cie. Nie ma to charakteru 
omówienia, broń Boże! Tego 
Anglicy nie znoszą. Mówią 
raczej zjawiska, podpatrzone 
zdarzenia, niż ludzie. (Lu­
dziom telewizja brytyjska, 
dbała o dobro widza, nie po­
zwala zbyt wiele mówić!). 
Od czasu do czasu ukazuje 
się pan-mors z dowcipnym 
komentarzem i zaraz znika 
ustępując, na przykład, miej 
sca aresztowaniu Johna Dały, 
głównego sprawcy słynnej kra 
dzieży milionów z pociągu, w 
jego cichym londyńskim 
mieszkaniu. Moment zaskoczę 
nia uchwycony jest kapital­
nie: śpiąca żonusia, pośpiesz 
nie nakładane szlafroki itp.

„TO-NIGHT” robi skoki 
w czasie, przestrzeni i te­
matach. Od aktualnych wy­
darzeń do wspólnoty pierwot 
nej. Dosłownie! Wizyta pre 
miera Jaroszewicza i za mo 
ment ludzie, którzy odma­
wiają korzystania z usług 
współczesnej cywilizacji, to 
znaczy ze szkoły, wodocią­
gów, kanalizacji. Jest takie 
osiedle ludzkie w Wielkiej 
Brytanii.

Anglicy , lubią audycję 
„To-night”. Może dlatego 
że choć tyczy tych samych 
tematów, nie ma nic wspól­
nego z Dziennikiem ani ofi 
cjalnym komentarzem poli 
tycznym. Traktuje sprawy 
z owym, typowo angielskim 
przymrużeniem oka. 
ISTNIENIE dwóch rywali- 
•B- żujących programów dzia 
ła tak jak ostroga. ITV po­
żałowała BBC „To-night” i 
już robi o godzinie 6.35 
JUST ABOUT NOW 

(właśnie teraz). Jest to prze 
gląd prywatnego życia lu 
dzi różnych środowisk właś 
nie o tej porze dnia. Audy­
cja trudna pod względem 
technicznym, i merytorycz­
nym. Na razie jednak robią 
to świetnie. Autentyzm i in 
tymność podpatrzone znako 
micie .

A poza rodzimym, najbar 
dziej łubianym programem 
(Anglicy to, co swoje, lubią 
najbardziej) telewizję brytyj 
ską zalewają seryjne filmy 
amerykańskie typu „Doctor 
Kildare”. Ciekawe, że w 
przeciwieństwie do naszych 
telewidzów szanujący sie 
Anglik nawet nie spójrz.' 
na takie „sensacje” uważa 
jąc je za tani, prymitywn; 
sentymentalizm.

Em mmmmsz

proc. Szczególnie wyraźny 
spadek nastąpił w gospodar 
ce chłopskiej, zwłaszcza w 
takich powiatach, jak gdań­
ski, sztumski i kościerski, 
gdzie wynosił on od 14,8 
proc. do 20,6 proc. O tym 
jak poważnie została ogra­
niczona hodowla trzody 
chlewnej świadczyć może 
fakt, że gospodarstwa chłop 
skie zmniejszyły jej pogło­
wie o blisko 30 tys. sztuk. 
A trzeba pamiętać, że ten 
sektor gospodarki jest w 
naszym województwie głów 
nym producentem trzody.

Jak wynika z danych staty­
stycznych, już w pierwszej 
połowie 1963 roku Skup trzo­
dy mięsno-słoninowej zmniej­
szył się o 24,1 proc., zaś trzo­
dy bekonowej o 3,4 proc. W 
tej sytuacji, rzecz jasna, nie 
można było uniknąć kłopo­
tów z zaopatrzeniem sklepów 
w mięso.

PRZEDWCZESNE OBAWY 
DROGO KOSZTOWAŁY

Dlaczego nastąpił tak 
gwąłtowny spadek ho­

dowli trzody chlewnej?
Wiele przyczyn składa 

się na powstały regres. W 
ub. roku w niektórych po 
wiatach istotnym powodem 
ograniczania hodowli były 
przedwczesne obawy rolni­
ków, że plony ziemniaków 
mogą być niższe niż prze­
widywali. Rzeczywiście, po­
czątkowo ziemniaki nie nąj 
lepiej się zapowiadały. Ale 
przyroda lubi często pła­
tać figle. Tak stało się i 
tym ra,zem. Ziemniaki obro 
dziły bowiem lepiej, niż w 
1962 r., kiedy średnia wy­
dajność z hektara wynosiła 
tylko 128 kwintali. Ich plo­
ny przekroczyły w br. 155 
kwintali.

TRADYCJA
NIE SPRZYJA HODOWLI

WAŻNĄ też przyczyną 
był lansowany przez 

niektórych hodowców po­
gląd, że produkcja trzody 
chlewnej jest nieopłacalna 
w stosunku do kosztów zu­
żytej pąszy i nakładu pra­
cy. Trudno się zgodzić z 
tym argumentem, aczkol­
wiek trzeba stwierdzić, że 
kwestia opłacalności kształ­
tuje się różnie u różnych 
hodowców. Oczywiście, nie 
może być opłacalna hodow­
la tam, gdzie prowadzi się 
niewłaściwy odchów pro­
siąt i warchlaków, prze­
znaczonych do tuczu, i tam, 
gdzie tucz ten jest oparty 
na tradycyjnym i kosztow­
nym żywieniu.

Nagminnym błędem, po­
pełnianym przez wielu ho­
dowców, jest tradycyjny, 
zbyt długi tucz, który miast 
6 czy 7 miesięcy, trwa 10 
miesięcy, a bywa i tak, że 
rolnik przetrzymuje tuczni­
ka nawet rok. Wtedy nie 
można mówić o opłacalno­
ści chowu trzody chlewnej. 
Dlatego też pierwszoplano­
wym zadaniem powinno być 
upowszechnienie wśród ho­
dowców tuczu szybkiego, 
bardziej ekonomicznego i 
gwarantującego hodowcy 
większe zyski.

POMYŚLNE HOROSKOPY
Ostatnie miesiące dowo­

dzą, że hodow’ca trzody wy­
chodzi z dotychczasowego 
impasu. Uwidacznia się to 
w zwiększaniu liczby ma­
cior, w dużym popycie na 
prosięta. Na ten stan rze­
czy niemały wpływ mają 
zapewne lepsze plony oko­
powych, zwłaszcza ziemnia­
ków, oraz zwiększona po­
moc paszowa państwa. Wia­
domo np., że w naszych GS 
mamy dziś pod dostatkiem 
różnych mieszanek przemy­
słowych.

Tendencja do zwiększania 
hodowli trzody pozwala — 
zdaniem fachowców — przy 
puszczać, że w ciągu tego

roku jej pogłowie wzrośnie 
u nas od 8 — 10 proc. Nie
jest to jeszcze wiele, ale 
najważniejsze, że' następu­
je wreszcie tak oczekiwana 
poprawa. Rzecz teraz w 
tym, żeby proces ten roz­
wijać i kontynuować po­
moc dla hodowców przez 
zwiększanie liczby mieszan­
ki pasz, dostawę mieszanek 
przemysłowych, coraz lep­
szej jakości itp.

W intensyfikacji ho­
dowli trzody chlewnej 
kryje się wielka szansa. 
Trzeba ją wykorzystać 
tak, jak wykorzystuje się 
każdą rezerwę w jakiej­
kolwiek dziedzinie naszej 
gospodarki.

R. BOLD.

Fryderyka Fikana 
zaangażowana
do paryskiej Olimpii

Kontakty Pagartu z paryską 
Olimpią rozwijają się nadal. 
Po powrocie z Paryża zespołu 
„Niebiesko-Czarnych” wystąpi 
w Olimpii Ewa Demarczyk, a 
latem — mało jeszcze u nas 
znana polska piosenkarka Fry­
deryka Elkana.

---- •-----

Remont
Świętego Krzyża

Byłe więzienie na Świętym 
Krzyżu przechodzi obecnie 
adaptację pomieszczeń na za­
planowane tu placówki badaw­
cze resortu leśnictwa._ Założy 
się centralne ogrzewanie, kana 
lizację, wodociągi. Obok pow­
staje 125 metrowa wieża prze­
kaźnikowa TV.

Kolejna akcja PRO

Gdy wrak „Westenhav“ 
zostanie wydobyty...

Polskie Ratownictwo O- 
krętowe w Gdyni zamierza 
w marcu br. — o ile pczwo 
!ą warunki atmosferyczne 
— podjąć wydobvc;e z dna 
Zatoki Gdańskiej wraku 
szwedzkiego frachtowca 
„Westenhav’-. Rozpoznanie 
dokonane przez statek ba­
dawczy „Czapla” wykazało, 
iż jednostka .spoczywa na 
głębokości 30 m. Wrak po 
podniesieniu może być prze 
budowany na pływający 
magazyn portowy. lab lich-

Własnym .'
Zgromadziwszy odpowiednia 

ilość materiałów budowlanych 
wartości 1200 tys. zł mieszkań­
cy Dynowa w woj. rzeszow­
skim rozpoczęli budowę ośrod­
ka zdrowia dysponującego 
wszechstronnymi urządzeniami, 
mieszkaniami dla personelu itp. 
Łączny koszt budowy wynie­
sie ok. 13 min zł. Po odlicze­
niu wartości pracy społecznej 
mieszkańców — resztę kosztów 
pokryje się z budżetu brzozow 
sldej PRN.

tugę (jednostka laboru ipei 
towego służącą do przewo­
zu towaru ze statku do ma 
gazynu)

Szwedzki frachtowiec „We 
stenhav” — zatonął na torze 
wodnym pomiędzy Helem a 
Gdynią dnia 17 stycznia 
1963 r. falą załogę oraz do­
kumenty statku uratowali * 
in’«.żenieni wl.tx ego życia- 
(panował wówczas silny 
sztorm, śnieżyc« i mrozy) 
polscy r arynarze z wojenne­
go okrętu „DS-361”. W myśl 
międzynarodowego prawa
morski igo armator winien w 
okresie roku od katastrofy 
zgłosić pretensje do wraka, 
a jeśli tego nie uczyni to 
oznacza, iż przechodzi on na 
własność państwa, na które­
go wodach terytorialnych 
spoczywa, a gdyby zatonął 
poza wodami terytorialnymi, 
staje się własnością niczyją.

W Gdańsku powstanie pierwszy w Polsce

Dom Pracy Chronionej
Ma to być pierwsza w Polsce, wzorcowa i ekspery­

mentalna placówka. W fachowej nomenklaturze zwie się 
ona DOMEM PRACY CHRO NIONEJ. Inwestorem będzie 
Spółdzielnia Inwalidów „Bałtyk”. Lokalizacja: Kolonia
Uroda we Wrzeszczu. Termin rozpoczęcia budowy: rak
1965.

PROBLEM ludzi-inwali- 
dów wykroczył już po­

za sferę zainteresowań in­
stytucji o charakterze cha­
rytatywnym, opiekuńczym. 
W ludziach z takich czy 
innych względów pozba­
wionych zdolności wykony­
wania dotychczasowej pra­
cy zawodowej dostrzegło 
się niebagatelny potencjał 
wytwórczy. Słusznie ocenio­
no, że koszt przekwalifiko­
wania tych ludzi, dania im 
sposobności zdobycia no­
wego zawodu, odpowiada­
jącemu stanowi ich zdro­
wia (i w granicach fizycz­
nych możliwości, uszczuplo­
nych inwalidztwem) jest 
niewspółmiernie mniejszy 
od jałowych świadczeń z 
funduszów rent i opieki 
społecznej.

To jeden rachunek. Dru­
gi, równie ważny — to 
właśnie wyrobienie w rze­
szach inwalidów przekona­
nia o ich społecznej uży­
teczności. Rehabilitacja pra 
cą z lekarskiego punktu 
widzenia działa bowiem 
skuteczniej od najlepszego 
środka farmakologicznego...

I właśnie dlą takich lu­
dzi, z których reumatyzm 
uczynił niezdolnych do pra 
cy w normalnych zakła­
dach, powstanie w Gdań­
sku DOM PFACY CHRO­
NIONEJ. Jego specjalno­
ścią będzie produkcja rę­
kawic ochronnych.

(tZYM różnić się będzie 
^ ów dom od innej pla­

cówki produkcyjnej? Już 
n.m projekt, uwypukla te 
óż nice: będzie to Irndy- 
iek... bez schodów, zastąpią 

je pochylnie o małym sto­
sunkowo spadku, pozwala­
ją® porusz^ się osobom

dotkniętym niedowładem 
kończyn. Pomieszczenia war 
sztatowe, niemal całkowi­
cie przeszklone, pomyślane 
są tak, by zapewnić zało­
dze maksimum wygody.

Ale tzw. część rehabilita­
cyjna obiektu jest dopiero 
czymś szczególnie specyficz­
nym: znajdą się w domu 
wszelkie urządzenia i gabi­
nety potrzebne pracownikom 
dla właściwego wypoczynku, 
leczenia, rehabilitacji. Będą 
tu więc gabinety borowino­
we, parafinowe, fizykoterapii, 
jonizacji, diatermii. Sala gim 
nastyczna wyposażona będzie 
w specjalne przyrządy gimna 
styki leczniczej. Basen pły­
wacki umieszczony w piwni­
cach da możność stosowania 
potrzebnych kąpieli i ćwiczeń 
w wodzie. Nie zapomniano 
też o masażach, tak niezbęd­
nych w tym schorzeniu.

Wszelkie założenia pro­
jektowe części rehabilitacyj 
nej opracowane były w po­
rozumieniu z Wojewódzką 
Przychodnią Reumatyczną 
w Sopocie. Mimo to nie 
uniknięto pewnych omyłek 
i przeoczeń. Mianowicie ge­
neralnym założeniem jest, 
by pracownik Domu Pracy 
Chronionej znalazł tu SKO­
MASOWANE wszystkie po­
trzebne mu usługi i możli­
wości leczniczo-rehabilita­
cyjne. To znaczy, by po 
pracy nie musiał udawać 
się na zabiegi do placówek 
otwartej służby leczniczej, 
ale robił to na miejscu.

Tymczasem zapomniano 
m. in. o f-*m, że człowiek 
nie może tego czynić... na 
czczo. Tak — musi po pro­
stu jeść i to nie „suchy pro 
wiant”, ale solidny posiłek 
obiadowy. A właśnie pro- 
' k'anri, mający widocznie 
kłopoty ze zmieszczeniem 
się w określonej kubatu­
rze przewidzieli tylko ma­
leńką kuctofcą (16 m kw.)

Przewidzieli natomiast jej 
specjalność — dania mlecz­
ne. To dobre na dzień, dwa, 
ale kto wytrzyma na takiej 
przymusowej diecie dłużej? 
Czy na obiad ma jechać do 
domu lub restauracji i do­
piero wracać na zabiegi?

Pozornie to drobny, nie­
wiele znaczący detal, ale 
właśnie on przekreśla ideę 
i założenie programowe Do 
mu Pracy Chronionej. Pro­
jekt zyskał już aprobatę 
„pierwszego szczebla” władz 
budowlanych. Nie zyskał 
jednak uznania konsultan­
tów z Wojewódzkiej Przy­
chodni Reumatycznej. Oni 
też na ostatnim spotkaniu 
z zarządem „Bałtyku” i au­
torami projektu wyłapali 
wiele innych niedociągnięć, 
m. in. i to, żę jadalnia mia­
ła być jednocześnie salą 
gimnastyczną, podczas gdy 
wymarzona na ten cel 
świetlicą służyć miała za 
miejsce narad dla instytu­
cji, które tu znajdą również 
lokum biurowe.

Uzgodniono też, że projek 
tanci zmienią nieco układ 
sutereny, w której mają sit 
znaleźć. prawie wszystkie u 
rządzenia rehabilitacyjne oraj 
magazyny gospodarcze i ar 
chiwa wspomnianych instytu­
cji. Wyraźna była bowiem 
dysproporcja (na niekorzyść 
rehabilitacyjnych gabinetów 
przestrzeni. Archiwa biurowe 
przemieści się więc na pię 
tra, przy biurach, w ich 
miejsce powiększy się basen 
do rozmiarów odpowiadają­
cych normom i potrzebom. 
PALE szczęście, że współ 

praca przychodni z za­
rządem „Bałtyku” układa 
się znakomicie ! panuje 
wzajemne zrozumienie ce­
lów, jakie się ma osiągnąć. 
Mamy więc nadzieję, że 
owe przeoczenia i niedociąg 
nięcia będą usunięte — w 
imię tego, by Dom Pracy 
Chronionej stal się rzeczy­
wiście wzorcowa i ekspe­
rymentalną placówką, wol­
ną od błęd'w i niedosko­
nałości, które trudno by 
było naprawić w czasie eks 

1 E, K,

W ROKU 
SPOKOJNEGO 

SŁOŃCA

Trzy paryskie gracje 
prezentują trzy odmia­
ny uczesania, które 
mistrz Guillaume skom­
ponował na wiosnę 1964 
roku i nazwał skromnie 
„słońcem

CAF

TW tylko
na X kanale

Stacje Radiowe i Te­
lewizyjne w Gdańsku po 
dają do wiadomości od­
biorcom programu tele­
wizyjnego, korzystającym 
dotychczas z emisji w III 
kanale, że z przyczyn nie 
zależnych od stacji w lu 
tym zostanie wstrzyma­
nie nadawania progra­
mów w tym kanale.

Dokładny termin wyią 
czenia nadajnika zosta­
nie podany dodatkowo.

W związku z tym gdań 
ska TV prosi odbiorców 
w ich własnym interesie 
o przystosowanie urzą­
dzeń odbiorczych do pra 
cy w X kanale.

---- $-----

Kariera
pigmentów

Jedynym w krajach socjali­
stycznych producentem pśgmen 
(ów kadmowych jest fabryka 
„Permedia” w l ublinie. Ponie­
waż pigmenty te śluzą in. in. 
do wyrobu prętów regulacyj­
nych przy^ stosach atomowych, 
są one bardzo poszukiwane. 
70 proc. produkcji fabryki id&i« 
na eksport.
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Wbrew pozorom 
stajemy się krajem ludzi oszczędnych

Słuszne zarządzenie,
ale... nie respektowane

M BIEGŁY rok pobił wszystkie rekordy w PKO. W skali 
krajowej wkłady na książeczki oszczędnościowe wzro­

sły o ponad 7 miliardów złotych, co stasiowi 59 proc. 
ogólnego wkładu na książeczkach PKO w roku I960. Rów­
nież i nasze województwo może poszczycić się przyro­
stem wkładów.

V/szystkim czytelni­
kom, którzy już rozsma­
kowali się w poznaw­
czych wędrówkach po 
Gdańsku proponujemy 
wyjście z zaczarowanego 
kręgu Królewskiej Dro­
gi.

Oto interesujące ujęcie 
ulicy Dolna Brama z wy 
lotu XVI-wiecznej bra­
my noszącej nazwę Ni­
zinnej.

DZISIEJSZE IMPREZY
„Wesoło i trzeźwo” to tytuł 

zgaduj-zgaduli z nagrodami, na 
którą zaprasza oddział woje­
wódzki Społecznego Komitetu 
Przeciwalkoholowego. Impreza 
odbywa się w Rudym Kocie 
w Gdańsku o g. 18. Gra zes­
pół muzyczny ZMS z Sopotu.

W sali GTPS w Gdańsku o 
g. 19 zebranie esperantystów 
poświęcone omówieniu proble­
mów językowych.

W klubie MBP w Sopocie 
(plac Konstytucji 12) w godz. 
16—18 zapisy młodzieży szkolnej 
na kurs języka esperanto dla 
początkujących.

O gcdz. 13 w Woj. Przychód 
ni Higieny Szkolnej przy ul. 
Rogaczewskiego w Gdańsku 
zebranie lekarzy szkolnych.
W KLUBIE „STER”

Dziś o godz. 20 w Klubie 
ZMS Stoczni Gdańskiej „Ster” 
(Wrzeszcz, ul. Grunwaldzka 
103) popularny aktor Teatru 
„Wybrzeże”, Tadeusz Gwiaz­
dowski spotka się z publicz­
nością, W programie spotkania 
wykonanie fragmentów ról i 
dyskusja. Wstęp wolny.

Spadek ciśnienia 
wody w Gdańsku

Miejskie Przedsiębiorstwo 
Wodociągów i Kanalizacji w 
Gdańsku zawiadamia, że W 
związku z awarią głównego 
przewodu magistralnego w ul. 
.Jedności Robotniczej i bra­
kiem dopływu prądu, nastąpi! 
znaczny spadek ciśnienia w sie 
ci wodociągowej na terenie 
miasta Gdańska.

Przerwa w dopływie wody 
trwać będzie od 6 do 8 bm. do 
godziny 20.

Podając powyższe do wiado­
mości MPWiK przeprasza wszy 
Stkich swoich odbiorców.
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Paskudny dyżur
Tym razem „tłusty czwar 

tek” nie udał się ani pra­
cownikom Pogotowia Ratun 
kowego, ani komendy ruchu 
drogowego.

Karetki Pogotowia nie 
miały chwili wytchnienia.
Złamania rąk i nóg, silne 
potłuczenia do wstrząsów 
mózgu włącznie — oto plon 
czwartkowej śnieżycy.

Jak nas informują leka­
rze Pogotowia Gdyni i Gdań 
ska zużyto rekordową ilość 
gipsu.

W samym Gdańsku i 
Wrzeszczu zdarzyło się sie­
dem kraks samochodowych. 
W jednej z nich poszkodo­
wany został 75-letni Euge­
niusz J., który na skrzyżo­
waniu Jaśkowej Doliny i 

' runwaldzkiej został potrą- 
ny przez samochód marki 

Ford” nr rej. GS 5067.

Aasiycy szkołosn
Tysiaeiciecio..
...taki tytuł nosi wystawa, 

której otwarcie nastąpi ju­
tro (sobota) o godz. 17 w sa 
łonie BWA w Gdyni. Wy­
stawa. organizowana przez 
Związek Polskich Artystów, 
Plastyków i WK FJN, gro­
madzi obrazy, ofiarowane 
przez wybrzeżowych piasty 
ków szkołom Tysiąclecia. 
Do pięknej tej akcji włączy 
ło się sześćdziesięciu arty­
stów — niektórzy z nich o- 
fiarowali po kilka prac.

•-----•-----

Odwołane zebranie
PKPS w Gdyni

Zwołany na dzień 7 bm., 
to jest na dziś walny zjazd 
miejski Polskiego Komitetu 
Pomocy Społecznej w Gdy 
ni zostaje odwołany z przy 
czyn od organizatorów nie­
zależnych.

O następnym terminie 
walnego zjazdu zaintereso­
wani zostaną powiadomie­
ni pisemnie.

Ostatniego dnia ubiegłego 
roku oddział wojewódzki 
PKO w Gdyni zanotował 
1.750.415 tys. zł wkładów 
na książeczkach PKO. Przy­
rost wkładów wynosi! 
414.719 tys. zł, przybyło 
książeczek — 113.583 sztuk 
Średni stan wkładów na 
książeczkach wzrósł o 170 
złotych.

Na 1000 mieszkańców w 
naszym województwie 474 
posiada książeczki PKO, 
średni stan wrkładów na 1 
książeczkę wynosi — 2.929 
zł. W dalszym ciągu naj­
oszczędniejsi są gdynianic. 
W Gdyni na 1000 mieszkań 
ców rejestruje się 902 ksią­
żeczki PKO, a średni stan 
wkładu na 1 książeczkę 
wynosi 3.889 zł. Zakłada 
się, że w bież. roku Gdy­
nia osiągnie „1000 na 1000”, 
czyli 1000 książeczek na 
1000 mieszkańców, co au­
tomatycznie uplasuje ją na 
liście krajowej czołówki 
Mamy bowiem jedynie 3 j 
miasta mogące pochwalić'

się takimi osiągnięciami w 
upowszechnianiu oszczędza­
nia za pomocą książeczek 
PKO.

Na drugim miejscu utrzy 
muje się Gdańsk, na trze­
cim Sopot, na IV — Elbląg. 
Najmniej książeczek PKO 
na 1000 mieszkańców no­
tują Kartuzy (138 sztuk). 
Na szarym końcu wlecze 
się też Pruszcz Gd., Wej­
herowo, Puck i Koście­
rzyna oraz Nowy Dwór.

Niewątpliwie sukces ubie 
głego roku mobilizuje kie­
rownictwo woj. oddziału 
PKO do zwiększenia ope­
ratywności i zrealizowania 
ambitnych zamierzeń na 
rok bieżący, które zakłada­
ją m. innymi przyrost 
110.000 nowych książeczek 
oszczędnościowych.

W jaki sposób uzyskać 
zaplanowane sumy wkła­
dów na książeczki PKO 
oraz nowych „klientów” dy­
skutowano onegdaj na po­
siedzeniu Wojewódzkiego

l kroniki sądowej
Łatwowierność jest 
nieuleczalna...

W maju 1962 roku Olga 
K. zamierzała wybudować 
dom w Orłowie, posiadane 
przez nią zezwolenie na bu 
dowę było jednak już prze­
terminowane. Ale szybko 
znalazła się życzliwa po­
moc: Cecylia Anna Skiba, 
zamieszkała w Gdyni przy 
ul. Władysława IV nr 30 m. 
7 obiecała poznać ją ze swo 
im mężem Zbigniewem, któ 
ry „znał pracowników Pre 
zydium MRN” i „mógł za­
łatwić” wszystkie sprawy 
związane z budową.

Wkrótce doszło do spotka
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TEATRY
GDANSK, Opera, „Don Car­

los”, g. 19. SOPOT, Kameralny, 
„Andorra”, g. 17. GDYNIA, 
Muzyczny, „Can-Can”, godz.
19.15.

KINA
GDANSK „Leningrad” —

„Gwiazda szeryfa”, USA, od 
12 1., g. 10, 12,15, 15,30, 17,45,
20. „Kameralne”, „Daleka jesl 
droga”, poi., od 14 1., g. 16,
18, 20. „Piast”, „Billy Budd”,
ang„ od 16 1., g. 15,30, 17,45, 20, 
„Drukarz”, „Księga dżungli”, 
ang., od 9 1., g. 17, 19
„Przyjaźń”, „Pięć dni i pięć 
nocy”, NRD, od 12 1., g. 17, 
20. „Panorama”, „Przygoda, no 
woroczna”, poi., od 18 ]., g, 
15,45, 13, 20,15. „Mutlawa”,
„Klub Kawalerów”, poi., od 
16 1„ g. 15,45, 18, 20,15. „Żak”, 
„Ognie na ulicach”, angielski, 
od 1« 1., g. 16, 18, 20. „Geda- 
nia”, „Rancho w dolinie”, 
USA, od 16 1., g. 15,45, 18,
20.15. „Wrzos”, „Biały ka­
nion”, USA, od 14 1., g. 16,
19. „Włókniarz”, „Dziki piea
Dingo”, radź., od 14 1., g. 18.
„Zorza”, „Ogniomistrz Ka­
ien”, pol., od 16 1., g. 17, 10. 
„Kosmos”, „Sami zakochani”, 
fr„ od 16 1., g. lli,45, 18, 20,15.

WRZESZCZ „Bajka”, „Wee­
kendy ”, poi., od 16 1„ g. 10,
12.30, 15, 17,30, 20. „Znicz”,
„Sąd”, radź., od 12 1„ g. 15,45, 
18, 20,15. „Tramwajarz”, „Mil­
czenie”, poi., oid 16 1., g. 16,
18, 20.

NOWY PORT „1 Maja”
„Dwaj panowie N.”, poi., od 
16 lat.

OLIWA „Delfin”, „Matka i
córka”, wł., od 18 1., g. 16,
18, 20.

SOPOT „Bałtyk”, „Niezastą­
piony kamerdyner”, ang,, od 
12 1„ g. 15,15; „Czas pogań­
stwa”, ang., od 18 1., g. 17,30.
19.30, „Polonia”, „Przeminęło 
z wiatrem”, USA, od 14 1., g.
15.30, 19.30.

GDYNIA „Warszawa”, „Ci­
chy wspólnik”, angielski, od 
16 lat, godz. 10, 12, 14, 16,
18, 20. „Atlantic”, „Proces O- 
skara Wilde’a”, ang., od 16 1., 
g. 15,30, 18, 20,15. „Goplana”,
„Jak zdobyć męża”, USA, od 
16 1., g. 10, 12, 14, 16, 18, 20. 
„Fala”, „Trzy światy Guliwe­
ra”, ang., od 12 1., g. 16; „Mi­
lioner bez grosza”, ang., od 
14 1„ g. 18, 20. „Neptun”, „Za­
wrót głowy”. USA, od IG 1., g.
15,30, ' 17,' 19,30. „Marynarz”,
„Chcemy się bawić”, ang., od 
12 1., g. 17, 19. „Pronr-eń”.
„Skradziono bombę”, rum., od 
16 1„ g, 18, 20; „Dziecięce ma* 
rżenia”, radź., od 7 1-, %• 
„Mimoza”, „Ostami kurs’*, poi.,

od 16 lat, godz. 16, _ 18, 20.
„Klubowe”, „Jadą goście ja­
dą”, poi., od 16 1„ g. 18, 20,15. 
„Mewa”, nieczynne. „Iskra”, 
nieczynne.

PRUSZCZ „Krakus”, „Sied­
miu wspaniałych”, USA, od 
14 1., g. 17,30, ^10.

RADIO
WAŻNIEJSZE AUDYCJE 
w dniu 7 lutego 1964 r. 

PIĄTEK
LOKALNE;

11.35 Muzyka kameralna kom­
pozytorów "Wybrzeża w wyk. 
tria klarnetowego: Kazimierz
Radtke, Kazimierz Guzowski i 
Józef Chołyński. 12.45 Muzyka 
rozrywkowa. 16.05 Koncert so­
listów. 16.25 „Co głowa to ro­
zum”. 16.40 10 min. muzyki.
16.50 Morskie problemy świa­
ta. 17.00 Muzyka radziecka. 
17.30 Przegląd aktualności Wy­
brzeża.’ 17.50 Poezja i muzyka: 
Wiersze Jacka Kotlicy. 18.00 
W karnawałowym nastroju.
18.25 Radiowy kurs rolniczy.

OGÓLNOPOLSKIE:
13.00 Melodie E. Kalmana.

13.25 „Popioły”. 13.45 „W ryt­
mie tańca i piosenki”. 14.45 — 
„Błękitna sztafeta”. 15.00 Wią­
zanka melodii z operetki „Po­
łudniowy Pacyfik” R. Rcd- 
gensa. 15.10 Koncert chóru a 
cappella Pol. Radia w Krako­
wie. 15.30 „Afera w Złotym 
Plastrze”. 13.45 Z cyklu „Se­
zamie otwórz się”. 19.30 Trans­
misja koncertu symfonicznego 
z sali Filharmonii Narodowej.
20.20 „Fryz o matce”, fragm. 
now. K. Brandysa pt. „Sposób 
bycia”. 20.40 d. c. koncertu.
22.05 Studio współczesne „Kon­
cert Hansa Mullera”, słuchów.
22.40 Melod^ taneczne. 23.50 
Ostatnie wiadomości. 24.00 Wia 
domości olimpijskie.

TEEEW$2tJ^
na dzień 7 lutego 64 r. 

PIĄTEK
9.25 Transm. z Innsbrucku 

(sztafeta kobiet 3 razy 5 km),
16.40 „Namiary”, 17.00 Dzien­
nik, 17.05 „Miś z. okienka”,
17.20 „Niemcy 1964”, roizmoiwa 
na tematy międzynarodowe, 
17.55 Wielokropek, 18.15 Trans­
misja z Innsbrucku (mecz ho­
kejowy Szwecja — ZSRR), 19.10 
Wszechnica TV. 19.45 Transm. 
z Innsbrucku (filmowy prze­
gląd dnia), 2O.C0 Dooranoc,
20.05 Dziennik. 20.25 Nie tylko 
dla pań, 21.00 Transm. z Inns­
brucku (mecz hokejowy Kana­
da — CSRS), 22.30 Dziennik.

nia, w trakcie którego Zbig 
niew Skiba zapewnił Olgę 
K., że dzięki swoim znajo­
mościom w Wydziale Bu­
downictwa, Urbanistyki i 
Architektury Prezydium 
MRN w Gdyni uzyska dla 
niej zezwolenie na budowę.

Olga K. nie tylko zaczęła Ski 
bie wpłacać żądane kwoty, po­
trzebne na „koszty” i „poczę­
stunki”, ale zaznajomiła go a 
Jadwigą J. — zamierzającą rów 
nież budować dom w Orłowie.

Teraz już Skiba zaczął in­
kasować gotówkę „na zezw0 
lenia” od obu łatwowier­
nych kobiet, przy czym Ol­
ga K. wpłaciła mu jeszcze 
dodatkowo 2200 zł na zakup 
i transport materiałów bu­
dowlanych.

Obie naiwne kobiety tak 
ufały swemu „ustosunkowa­
nemu” znajomemu, że jedna 
z nich poleciła już nawet 
robotnikom rozpoczęcie prac 
przy budowie. Wówczas jed 
nak w sprawę wdał się in­
spektor, który zabronił pro 
wadzenia budowy i zażądał 
odpowiednich dokumentów. 
Okazało się, że Skiba nawet 
nie złożył podania 0 wyda­
nie jakiegokolwiek zezwole 
nia.' Za to zdążył zainkaso- 
wać od Olgi K. 2000 zł (nie 
licząc 2200 zł na budulec) i 
od Jadwigi J. 10.000 zł.

W dniu 1 bm. Sąd Po wia 
towy w Gdyni skazał Zbig 
niewa Skibę na łączną karę 
3 lata i 6 miesięcy więzie­
nia i 3000 zł grzywny oraz 
utratę praw publicznych i 
obywatelskich praw honoro 
wych na 3 lata, a Cecylię 
Annę Skibę na 1 rok i 6 into 
sięcy więzienia, 1000 zł 
grzywny oraz pozbawienie 
praw na 2 lata, zawieszając 
jej warunkowo wykonanie 
kary pozbawienia wolności 
na 2 lata.

(rt)
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Komitetu Upowszechnienia 
Oszczędności, któremu prze 
wodniczył Piotr Stolarek — 
przewodniczący Prezydium 
WRN.

Po wysłuchaniu sprawozdań 
PKO i Spółdzielni Oszczędnoś­
ciowo - Pożyczkowych za r-^: 
ubiegły uczestnicy zebranTa 
omówili udział organizacji spo­
łecznych, Związków Zawodo­
wych, Kuratorium, , Gdańskiej 
Chorągwi ZHP, ZMS, i ZMW, 
Woj. Związku Spółdzielczości 
Pracy, WZGS „Samopomoc 
Chłopska”, dyrekcji Okręgu 
Poczty i Telekomunikacji oraz 
wojska w okcji popularyza­
cyjnej „życia z ołówkiem w 
ręce”.

M. innymi ustalono, że 
w dalszym ciągu należy 
organizować ciekawe kon­
kursy dla młodzieży i do­
rosłych, rozszerzyć wpro­
wadzony już w wdelu za­
kładach pracy system wy­
płat funduszu zakładowego, 
a także i nagród z podzia­
łu zysków spółdzielczości 
wiejskiej za pośrednictwem 
książeczek oszczędnościo­
wych PKO i SOP. W dy­
skusji na temat pracy 
ajencji PKO przewodniczą­
cy Stolarek poparł wnio­
sek przedstawicielki WKZZ 
by wciągnąć do tej pracy 
emerytów.

Spełni to podwójny cel 
— ajenci — emeryci nie 
będą traktowali pracy w 
ajencji jako „przyczepkę” 
do normalnych zajęć, i bę­
dą się czuli silniej zwią­
zani z dawnym swoim za­
kładem pracy, będą się czu­
li potrzebni i pożyteczni.

(Jar)

Jarosław Iwaszkiewicz

W maju 1962 roku Pre­
zydium WRN wydało zarzą 
dzenie regulujące godziny 
rozpoczynania pracy w 
poszczególnych przedsiębior 
stwach i instytucjach. Głów 
nym celem zarządzenia by­
ło usprawnienie dojazdów 
do pracy, rozładowanie po­
rannych „winogron” w 
tramwajach, trolejbusach i 
autobusach. Niestety do 
tej pory wiele przedsię­
biorstw nie realizuje zarzą­
dzenia, a w niektórych wy­
padkach wręcz na opak je 
interpretuje. W styczniu 
WRKGG przeprowadziło kon 
trołę w 70 zakładach pra-

w ^Źakii ##

Na „Znowu śliski temat” 
z 20 ub. m. odpowiedziało 
Miejskie Przedsiębiorstwo 
Oczyszczania, odpowiedzial­
ne — jak przyznaje — za 
walkę z gołoledzią na tra­
sie autobusowej linii „115”. 
Tego dnia istotnie przez 
dwie godziny wstrzymany 
był ruch na tej trasie, po­
mimo, że ekipy MPO posy­
pywały ją już od godziny 4 
rano. Ciągle padający śnieg, 
utrudniał jednak efekty.

Poza tym dowiedzieliśmy 
się, że istnieje umowa, po­
między ekspedycją WPKGG 
i MPO, na podstawie któ­
rej, MPO ilekroć dyspozy­
torzy zgłaszają kłopoty ze 
ślizgawicą natychmiast rea 
guią.

W dniu, o którym mowa1 
w notatce, zgłoszeń takich I
podobno nie było. *

Dzisiaj tj. dnia 7. U. 
1964 roku o godz. 19,15 
w kawiarni studenckiej
Klubu odbędzie
się spotkanie z wybit­
nym polskim pisarzem, 
przewódniczącym Związ­
ku Literatów Polskich i 
redaktorem naczelnym 
„Twórczości” — Jarosła­
wem Iwaszkiewiczem.

W czasie spotkania Ja 
rosła wo wi Iwaszkiewiczo 
w i zostanie wręczona 
„Czerwona Różą”, którą 
czytelnicy województwa 
gdańskiego przyznali au 
torowi „Sławy i chwały” 
w plebiscycie na najlep­
szą polską książkę 1963 
roku.

Jarosław Iwaszkiewicz 
w tym miesiącu obchodzi 
70-lecie urodzin i 50-Ie- 
cie pracy twórczej.

Na spotkanie „Żak” za 
prasza literatów, pracow 
ników nauki, członków 
związków twórczych i 
studentów. Wstęp wolny.

lewe premiery 
wfeafrze „Wybrzeże“

Posiadacze rocznych abona­
mentów mają w tym kwartale 
bardzo urozmaicony repertuar. 
Poza „ANDORRA” Maxa Fri- 
scha, którą obecnie można zo­
baczyć na scenie w Sopocie, 
,a w drugiej połowie marca na 
żscenie gdańskiej, jeszcze w 
miesiącu lutym wystawione zo­
staną nowe ijremiery.

W Teatrze Kameralnym w 
Sopocie zobaczymy 14 bm. zna­
komitą farsę Aleksandra Fre­
dry od dziesiątków lat cieszą­
cą się niezmiennym powodze­
niem wśród publiczności pt 
„DAMY I HUZARY”, a 16 bm 
na scenie Teatru Wielkiego w 
Gdańsku wystawione będzie 
barwne widowisko Wojciecha 
Bogusławskiego pt. „KRAKO­
WIACY I GÓRALE”, w któ­
rym ludowy wątek sporu o 
dziewczynę wiąże się z muzy­
ką, pieśniami i tańcem.

Teatry w Gdańsku i w So­
pocie przyjmują już od po­
siadaczy abonamentów zgło­
szenia na zarezerwowanie 
miejsc. (Gdańsk, tel. 41-05-63, 
Sopot, tel. 51-20-36).
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Tłusty czwartek
I w tym roku wczorajszy 

dzień obchodzono tradycyj­
nie — pod znakiem pączka. 
Mimo szalejącej zawiei 
śnieżnej w żadnym sklepie 
cukierniczym, w „Delikate­
sach”, ciastkarniach nie na­
rzekano na brak klientów. 
Kolejki po pączki rozpoczę­
ły się już od rana i aż do 
późnego wieczoru słodki 
symbol „tłustego czwart­
ku” cieszył się niesłabną­
cym powmdzeniem. Gdańskie 
Zakłady Przemysłu Piekar­
niczego wyprodukowały ok.
49 tysięcy sztuk pączków. 
W gdyńskiej ciastkarni 
GZPP pierwszą partię z za 
mówionych 10 tysięcy pącz 
ków zaczęto smażyć już one 
gdaj wieczorem. Jak nas 
informuje kier. ciastkarni 
L. Matuszewski nie była to 
bardzo udana porcja pącz­
ków, Po prostu nie dopisa­
ła jakość mąki. Ale i na to 
znalazła się rada. Wypoży­
czono 3 worki lepszej mąki 
i ruch w interesie nie osłabł 
ani na chwilę.

W „Delikatesach” gdań­
skich przy ul. Rajskiej o 
godz .15 już był0 wiadomo, 
że zamówiona porcja 8 ty­
sięcy sztuk nie wystarczy 
oostarano się o dodatkowy 
tysiączek. W tym roku do­
stawcy „Delikatesów” do­
brze się spisali, dzięki cze­
mu ani na chwilę nie było 
przerw sprzedaży pączków 
Jakie ilości kupowano? Prze 
ciętnie — „dziesiątki”, 20
50 sztuk... Trudno byłoby 
zliczyć ile pączków zjedli 
wczoraj mieszkańcy trój­
miasta.

Tradycji znów stało się 
zadość... (Jar)

Fot. Wł. Nieżywiński

cy, okazało się, że tylko 40 
proc. przedsiębiorstw wpro 
wadziło właściwe godziny 
rozpoczynania zajęć. Oka­
zało się też, że kierownicy 
poszczególnych instytucji w 
ogóle nie znają treści za­
rządzenia ogłoszonego prze­
cież w Dzienniku Urzędo­
wym WRN — Gdańsk 2 
dn. 30. IX. 62 oraz w miej­
scowej prasie.

W związku z powyższym 
dyrekcja WPKGG postano­
wiła wystosować wnioski 
do Prez. WRN o uka­
ranie kierowników przed­
siębiorstw nie respektują­
cych zarządzenia.

W sumie 21 przedsię­
biorstw nie zastosowało się 
do wspomnianego zarządze­
nia. Intencje są tu niewąt­
pliwie słuszne, trzeba jed­
nak rozumieć, że prosty 
w założeniu sens zarządze­
nia w praktycznej realiza­
cji jest bardzo złożony. Mo­
że przed sięganiem do 
sankcji warto go jesz­
cze raz przedyskutować 
z udziałem zainteresowa­
nych strnn?...

1 prosi świadków...
W dniu 26 stycznia br. o 

godz. 23,40 na ul. 20 Paź­
dziernika w Sopocie na wy 
sokości nr 724 obok Agencji 
Pocztowej taksówka „War­
szawa” nr rej. GK 8525, (nr 
boczny 63) potrąciła przechod 
nia, który na skutek odnie­
sionych ran zmarł w szpita 
lu.

Świadkami wypadku byli 
przechodnie, którzy po wy­
padku oddalili się. W celu 
obiektywnej oceny wypad­
ku świadkowie tej sprawy 
proszeni są o skontaktowa­
nie się z komendą MO w 
Sopocie pokój 38 w godzi­
nach 8—16.

Od r^lcl

Kosztowny katar
Zmysł handlowy staje się 

coraz bardziej naszą cechą 
narodową. Trochę sprytu, 
odpowiednie wyczulenie na 
aktualny popyt rynkowy i 
interes idzie, jak po maśle.

Gdy zapanowała moda na 
zapalniczki (dziś już zanika 
jąca), parę kropelek benzy­
ny efektowyiie zapakoivanej 
kosztowało tyle, ile normal 
nie płaci się co najmniej za 
1/4 1 tego płynu.

Obecnie mamy zimę, a ta, 
jak wiadomo, przyczynia się 
do rozszerzania epidemii ka 
taru. •

— Zaraz, zaraz, katar... 
przecież i na tym można zro 
bić świetny interes!

Wobec powyższego Labor a 
torium Galenowe Gdańskie 
go Zarządu Aptek wypuści­
ło na rynek ■ „Chusteczki 
przeciw katarowi”. Pięknie 
opakowane w plastykoioą 
torebkę z kilkunastoma płat 
kami (waga — 15 gramów) 
igniny przesączonej mento­

lem. Bardzo dobry pomysł, 
chusteczki świetne i skutecz 
ne, tylko ta cena — 5 zło­
tych!

Przypominam, że paczka 
ligniny o wadze 100 gramów 
kosztuje 1,80 zł. Według 
moich obliczeń, łącznie z 
efektownym opakowaniem, 
mentolem i robocizną całość 
nie powinna kosztować wię 
cej, niż 2 zł.

Kto więc zaakceptował 
tak wygórowaną cenę?

(c)
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Przepełnienie 
w psich a/.i Inch
Towarzystwo Opieki nad 

Zwierzętami w Sopocie i Gdań­
sku apeluje do miłośników 
zwierząt: przygarnijcie psiaki,
znajdujące się w azylach, któ­
re dosłownie „pękają w 
szwach ’ i nie są w stanie po­
mieścić wszystkich bezdom­
nych psów. Podajemy adresy 
schronisk: w Gdańsku-Oruni,
przy ul. Madalińskiego IB i vt 
Sopocie, przy ul. I Maja (obok 
Opery Leśnej). Obydwa schro­
niska posiadają najróżniejsze 
czworonogi, różnych wielkości 

maści, wszystkie natomiast 
ą równie sympatyczne i mile. 
Ponadto w sopockim azylu 

•rsajduje się rasowy boxer 
pręgowąny, posiadający praw­
dopodobnie swego pana. Towa­
rzystwo prosi go o odebrani# 
psa.


